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Telefon 


Administracja 


Piotrkowska 70. 


Telefon 22-222 


kończeniu kampanii NAJ terenie 


zostanie 


Warsz. kor. „Głosu Poran- 
nego* telefonuje: 

W dniu wczorajszym zakoń- 
tmyły się prace sejmu i odro- 
czono je do 11 stycmia 1934 
roku— skończyły się dość efek 
townie posiedzeniem komisji 
konstytucyjnej z wielkim udzia 
tm posłów opozycyjnych, któ- 
rzy byli ciekawi referatu p. wi- 
cemarszałka Cara, Jednakże re 
farat ten i tezy konstytueyjne 
były powtórzeniem referatu, 
wygłoszonego już przezeń w to 


Gd i 


warzystwie Hygjenicznem na 
zjeździe posłów i senatorów 
klubu B. B. 


Przewodniczący p. Makowski 
otwierając posiedzenie, zako- 
munikował, że po zakończeniu 
dyskusji nad referatami częścio 
wemi, dotyczącemi 18-tu dzia- 
łów konstytucji, co wypełniło 
całą poprzednią sesję, komisja 
uprosiła referenta generalnego 
p. wicemarszałka Cara, aby 
wysunięte tezy i materjały po- 
łączył w jednolity projekt. 


B. B. nie uzgodniło 
Pos. Winiarski (Str. Narod.), 
uzyskawszy głos w sprawie for 
malnej, oświadcza: Dowiaduje- 
my się z enuncjacji p. prze- 
wodniczącego, że stronnictwo 
rządowe uzgodniło swe poglą- 
dy w sprawie konstytucji... 


Przewodniczący Makowski 
prostuje, że w oświadczeniu je- 
ga nie było nie podobnego. 


Pos. Winiarski: — Sformuło 
wanie tez jest sprawą we- 
wnętrzną stronnictw reprezen- 
towanych w sejmie. Regulamin 
w art. 69 przewiduje. że dysku- 
sja w komisjach toczyć się 
może jedy nad konkretnemi 
projektami. przekazanemi iko- 
misjom przez sejm, Nad teza- 


TAESTEN "PENTA 


Skała runęła na wieś 


miażdżąc domy 


ZURYCH, 20 grudnia. (Pat.l 
Nad jeziorem Wallensee na 


NE: tos SONY w 


mi komisje dyskutować 
mogą. W tych warunkach klub 
nasz nie widzi powodów do 
zmiany dotychczasowego sta- 
nowiska swego wobec prac ko 
misji konstytucyjnej. 

Pos. Car wnosi o przejście do 
porządku. nad oświadczeniem 
posła Winiarskiego do wiado- 
mości, gdyż nie dotyczy ono 
ani porządku dziennego, ani 
spraw formalnych. 

Pos. Winiarski protestuje, u- 
ważając, iż jest to niezgodne z 
regulaminem. 


Bez udziału opozycji 

Przewodniczący Makowski 
wyczerpuje kwestję przypom- 
nieniem, że wniosek w spra- 


wie zmiany konstytucji był 
uchwaloriy przez sejm, prze 
kazany komisji i od roku ko- 
misja pracuje nad nim, usta- 


liwszy zgodnie z regulaminem 
system tej pracy. Dzisiejsze ob 
ym ciągiem 


rady są tylko da 


ma łamach dzienników w Pradze Czeskiej 


Kiernika, Witosa, | stwa. Jak donosi PAT., 
że w|Libermana i Bagińskiego. za-|gazet praskich odmówiło za- 
inwektywy | mieszczenia tej deklaracji, ja- 
w Pradze |pod adresem sądów Rzeczypo- | ko budzącej niesmak. 

Czeskiej deklaracja, podpisana | spolitej, rządu, a nawet 


Urzędowa 
Telegraficzna donosi, 
dniu wczorajszym ukazała się 
w dwuch pismach 


Łyżwiarze sowieccy w Zakopanem 


zmierzą się z drużyną polską 


w |żyna łyżwiarzy sowieckich nm |towców sowieckich na terenie 


Z Moskwy donoszą, że 
pierwszej połowie stycznia 


nie 
| 


Polska Agencja | przez: p.p. 


poprzednich. Zwracając się do 


opozycji przewodniczący poseł | 


Makowski mówi: 

— Panowie nie braliście w 
nieh udziału, a dziś oświadcza- 
cie, że i dalej brać mie będzie- 
cie. Oświadczenie to nie ma 
żadnego znaczenia wiążącego, 
gdyż może być w każdej chwili 
odwołane i wobee tego nie 
przyjmuję go do wiadomości. 


Jest gofowy proiekf 


Referent generalny pos. Car: 
Kiedy projekt BBWR. wpłynął 
do laski marszałkowskiej 17 
marca 1931 i przekazany zo- 
stał komisji konstytucyjnej, na 
tej komisji, jako referent ge- 
neralny, zarysowałem ogólny 
szkic naszych zamierzeń i na- 
kreśliłem metody naszych prac 
Zapropontwałem podział ca- 
tej materji konstytucyjnej na 

18-cie zagadnień, 
z których każde miało osobne- 


go referenta. W toku prac ko-| dyskutowaniem zedagowanego 


wierająca różne 


pań 


mei ferza GSEAEECZNY 


|mam już gotowy projekt kon- 


E R pr 


misji wygłoszone były refera 
ty, zakończone tezami. Zgodnie 
+ moją propozycją tez narazie 
nie głosowano, gdyż zachodzi- 
ła potrzeba uzgodnienia ich 
po wyczerpaniu całego mater- 
jału, Na podstawie tych tez re- 
ferent generalny miał przedło- 
żyć całokształt. Obecnie wy- 
wiązuję się z tego obowiązkui 
przedkładam tezy 
oparte na materjale, który zdo 
byliśmy w toku dwuletniej na- 
szej pracy. Czas, jaki upłynął 
od ostatniego posiedzenia ko- 
misji konstytucyjnej do dziś 
nie był przezemnie zmarmowa- 
ny i 


stytucji, ale obecnie go panom 
nie przedkładam, 
przedewszystkiem z tego for- 
malnego powodu, że chciałem | 
lojalnie wykonać naszą uchwa- 
łę a powtóre z tego względu 
merytorycznego, że materjał 
jest bardzo obszerny i przed 


kilką 


zawody z drużyną polską. Bę-| międzynarodowym, . budzi on 
przybędzie do Zakopanego dru | dzie to pierwszy występ  spor-| przeto wielkie zainteresowanie. 


Oryginalny zamach na Briininga 


$amechód kierowany przez Ssziurmowca 
usnyśimie wpadł na auto byłego kanclerza 


awy 
SETA 
projektu trzeba uzgodnić nie. 
które punkty, 

Następnie sprawozdawca 
przeszedł do referowania roz- 
danych w druku tez, omawia- 
jąc krótko poszczególne punk- 
ty (tezy te znane są naszym 
czytelnikom » piątkowego 
„Głosu Porannego“). 


Niedyskretne pytanie 

W samym końcu posiedze- 
nia doszło do dość ciękawego 
incydentu. Mianowicie POSEŁ 
RÓG (Str. Lud.) zapytał refe- 
renta pos. Cara o STANOWI- 
SKO MARSZ. PIŁSUDSKIEGO 
WOBEC TEGO PROJEKTU 
KONSTYTUCJI. 

WICEMARSZAŁEK CAR od- 
powiedział, że uważa podobne 
PYTANIE ZA NIEDYSKR 
NE. Mógłby na nie odpo 
dzieć prywatnie, ale wobec te 
go, że z opozycją nie ustalił się 
prywatny stosunek, pytanie p. 
Róga pozostawi bez odpowie- 
dzi. 

POS. RÓG: — TA ODPO 
WIEDŹ WYSTARCZY. 


W Belwederze 


Krążą pogłoski, że przedsta- 
wiciel B. B. W. R nawiązał 
kontakt z Belwederem, gdzie 
przedstawił projekt nowej kon 
stytucji; podobno MARSZ. PIF- 
SUDSKI ZASADNICZO ZAAK- 
CEPTOWAŁ WSZYSTKIE TE 
ZY, domagał się jednak prze- 
p-owadzenia dyskusji w komil- 
sji, i dopiero po zakończenia 
tej dyskusji oraz po zakończe: 
niu: całej kampanji konstytn- 
tyjnej w terenie ZOSTANIE 
UŁOŻONY W BELWEDERZE 
łącznie z prez. Sławkiem i wice 
marszałkiem Carem _ sprecyzo- 
wany projekt konstytucji. Jak 
wynika z tego wyjaśnienia po- 
trwa to jednak czas dłuższy. 


Autostrada 
Elhbląg—Królewiec 


KRÓLEWIEĆ, 20 grudnia— 
(Pat.) — W uroczystości rozpo 


stąpiło oberwanie się wielkich | 
mas skalnych, Okoła 10.000 me 
rów sześciennych kamieni ru 

neło w dolinę. niszcząc zńacz- 
ny obszar lasu i roli oraz pacę 
domów we wsi Betlis Ofiar w 

ludziach na szezęście nie było | 


gany przez hitlerowców, tak, 
iż zarząd szpitala zmuszony 


PRAGA, 20 grudnia. (Tel. 


donosi 


mowea wpadł na samochód, 

wł.) — „Pravo Lidu“ którym jechał Briining. B. kan- 

dziś z Berlina: elerz odniósł ciężkie obraże- | był usunąć b. kanclerza, które- 
Przed kilku dniami dokona- | nia. Wypadek ten był wywoła-|go w ciężkim jeszcze stane 

ne oryginalnego zamachu na ny umyślnie. Szpital św. Ja- przewieziono do gmachu nun- 

b. kanclerza Brilninga. Samo- | dwigi, w którym umieszczono | cjałury watykańskiej. 

|ehód kierowanv przez sztur- | zranionego Briininga był oble- 


częcia budowy autostrady El- 
blag - Królewiec, długości 129 
klm., szerokości 25 m., oprócz 
nadprezydenta prowincji Prus 
Wschodnich wziął udział rów- 
nież prezydent senatu gdań- 
skiego dr. Rauschning. 
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Pilsudski 


„Frankfurter Zeitung” drukuje 

obecnie cykl artykułów o Polsce. 
Autorem tych artykułów jest publi 
cysta hitlerowski, Sieburg, który 
przebywał ostatnia w specjalnej 
misji w Warszawie. 
, Z okazji rewii wojskowej w dniu 
Święta niepodległości na polu Mo- 
kotowskiem kreśli autor sylwetkę 
marsz. Piłsudskiego. Po opisie wra- 
żenia, jakie czyni aparycja marszał 
ka, niemiecki obserwator stara się 
zdać sobie sprawę z tego, kim on 
jest i co dla Polski reprezentuje. 

Nawiązując do rewii, pisze: 

„Oczy tysięcy żołnierzy skiero- 
wały się na niezwykłą postać, sto- 
jacą przed frontem oddziału na 
małej trybunie To marsz. Piłsud- 
ski. Po prawicy jego stoją genera- 
łowie, młodzi mężczyźni o śmia- 
łych profilach,  wyzierających z 
pod daszków czapek”, 

Jego postać wysyła tajemnicze 
fale — chociaż nie jest olbrzymem, 


sylwetka jego wygląda chwilami | 


potężnie. 
Nadzwyczaj rzadko — pisze 
dalej koreSpondent „Frankfurter 


Zeitung” — marszałek ukazuje się 
publicznie. żyje samotnie w biatym 
pałacu Belwederskim lub drewnia- 
nym dworze, który mu zbudowali 
jego legloniści. Z roku na rok ko- 
ło jego przyjactół staje się ciaśniej 
sze i rzadsze, Prawie wcale nie mie 
sza się w Szczegóły Spraw pań- 
stwowych, rzadko wydaje jeszcze 
tylko rozkazy, lecz jego promienio- 
wanie jest nieustanne. To promie- 
niowanie przetwarzają ludzie rządu 
w politykę. ch działalność przemie 
nia legendę Piłsudckiego w ducha 
państwowości, w polityczny kle- 
runek, w ustawy. 

Duch gór, wierny Eckhard z le- 
gendy niemieckiej, dumajacy we 
wnętrzu pieczary ewangelista 
żaden z nich nie może być bardziej 
samotny, niż ten mąż, którego 
istnienie jest ośrodkiem kształto+ 
wania się narodu polskiego. 

Cndziennie napływają do niego 
setki listów i podań. Kobiety pro- 
sza go o błogosławieństwo dla do 
mu, © zdrowie dla dzieci, chłopi 
użalają się na klęski żywiołowe. 
Nie są to podania — ale modlitwy. 

W osobliwym stosunku marsz. 
Piłsudskiego do Szerokich mas na- 
rodu upatruje autor podobieństwo 
z „Tygrysem Francji, Jerzym Cle- 
menceau”, Wykazuje podobieństwo 
fizyczne między obu mężami sta- 
nu, a także w nastawieniu do na- 
rodu. Clemenceau także nie cierpiał 
francuzów, sądził, że ma prawo im 
wymyślać i karać ich, lecz kochał 
Francję i na klęczkach uwielbiał 
ideę swej ojczyzny”. 

Mówiąc o Polsce, korespondent 
niemiecki nazywa ją krajem „zszy- 
tym z kawałków”, przyznaje jed- 
nak „potężną siłę, spajalącą ją w 
iedność”. Polski rdzeń tego pełne- 
go sprzeczności kraju jest jednoli- 
ty i zdolny do życia. Zwłaszcza 
odkąd Polska znalazła wodza, któ- 
ry jest dość potężny, by ideę pol- 
ską wcielić w samem swem istnie- 
niw i w swej postaci. Piłsudski spo 
gląda ponad całą kotłowaniną zu- 
bożałego chłopstwa. opornych 
mniejszości i skłóconych inteligen- 
tów, nie odrywając nigdy oczu od 
wizjł Polski”. 

„Tak żył zawsze. Rzeczywistość, 
którą obejmował swem politycznem 
marzeniem, była zawsze większa, 
potężniejsza i żywsza, niż teraźniej 
szość*, 

Przeszedłszy wszystkie etapy 
działalności Fara. Pllsndskiegy 
od spiskowca i socjalisty, twórcy 
walki czynnej i organizatora armji 
i państwowości polskiej, dochodzi 
do ostatniego okresu. 

„Czerwona armja została w 1920 
toku odrzucona z powrotem przez 
Piłsudskiego. Jeszcze raz. przyło- 
żył żywa dłoń do żywego surowca 
nowego państwa. Potem  rozczaro- 
wany I porzrdliwy, pozostawił wol 
ną drogę demokratycznym ekspery 
mentom, aż wreszcie ziawił się w 
Warszawie w maju 1926 roku ze 
swemi wojskami i zaprowadził ów 
system rządów, który uchyla się 
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TEGO JESZCZE NIE BYŁO 


LONDYN, w grudniu. 

Stara sala pałacu Westmin- 
sterskiego, w której obraduje 
uroczysty parlament Wielkie; 
Brytanji, różne już w ciągu sta 
leci słyszała interpelacje po- 
selskie. Powstanie dzikich 
szczepów w małoznanym kra- 
ju azjatyckim, ochroną słoni i 
żyraf w Afryce, kwestja prv- 
należności państwowej obu bie 
gunów ziemi. Wszystko już by 
ło. Wszystkiemi sprawami gto- 
bu interesowali się dostojni 
członkowie izby gmin świat- 
władnego państwa i z całem 
namaszczeniem zapytywali pu- 
blicznie, jakie stanowisko wa- 
bec takiego a takiego zagadnie 
nia zajmuje rząd jego brytyj- 
skiej mości 

Ale to? Taka interpelacja 
zdarzyła się po raz pierwszy. 

Na początku grudnia roku 
pańskiego 1933 zapytał jeden 
z dostojnych: 

— Jakie kroki prze: 
wziął rząd królewski dla wy- 
jaśnienia sprawy pojawienia 
się przedpotowego smoka w je 
ziorach Loch Ness? 

— Zainteresujcie się lepiej 
towarzyszu,  kwestją smoka 
bezrobocia! — zagrzmiał z obi 
rzeniem poseł socjalistyczny. 

Na części ław rozległy się 
śmiechy i głośne potakiwania 
[ale większość uczestników szla 
chetnego zgromadzenia z wrel 
kiem zainteresowaniem podję- 
ła dyskusję nad zagadnieniem 
smoka bez przenośni, bo se- 
|kretarz stanu do spraw Szko- 
cji oświadczył z całą stanow: 
czością, że nie ma się czego 
śmiać, gdyż sprawa pojawie 
nia się w Loch Ness olbrzymie 
go nieznanego potwora o 
| kształlach przedhistorycznych, 
została już dowiedziona ponad 
wszelką wątpliwość. 

Brzmi to prawie jak roz- 
dział z powieści sensacyjnej, a 
jednak miało miejsce w isto- 
cie, I nie można nawet powie: 
dzieć, alby ta interpelacja szcze 
| gólna była wniesiona bez przy 
gotowania, zbyt pospiesznie 
Przecież cała prasa angielska 
ciągle drukuje artykuły i ko 
respondencje o  dziwacznem 
stworzeniu, które pokazuje się 
to tu, to tam, na wodach szkoc 
kiego jeziora Loch Ness. A po- 
ważny „Time: zamieścił na- 
wet rysunki, sporządzone 
przez jednego z takich iad- 
ków naocznych. 

Piszą i teraz o tem dziwowi 


dlatego nazywany jest poprostu 
go imieniem. 
kiem, że niewiadomo, czy jest jesz 


tlęcia. 
Mężowie, którzy sządzą 


od znanych określeń politycznych 1 | bodę ruchów, lecz ani na chwilę nie 
je- są pewni, czy nie natkną się`na ta- 


Dziś żyje marszałek w oddaleniu |marsz. Polsce swych myśli. Marsz- 
od świata, w milczeniu tak  głębo- |łek milczy... 


cze człowiekiem, czy słowem za- leniem idei Polski, Jako mąż stann 
w jego imienin i w jego duchu |dział: 


przekazać 
muszą wytyczać drogi tego ducha |ludowi, albo też większemu, niż on 
{w ciemnościach, Mają wielką swo- |sam, Mocarzowi”. 


Znana to rzecz, że w Szkocji 
jest mnóstwo starych zamków, 
i że w każdym z nich hulają 
duchy i upiory. Ale, teby w 
szkockich jeziorach pływały 
smoki? Nie, tego jeszcze nie 
było. To zdarsyło się tylko w 
Walji, gdzie podobno święty 
Jerzy zabił swego smoka. Jak- 
że więc jest naprawdę z tym 
smokiem w Loch Ness? 

Ci, co widzieli go zdaleka, 
twierdzą zgodnie, że ów po- 
twór nieznany mierzy przeszło 
dwadzieścia metrów, że ma 
hardzo długą łabędzią szyję. 
na której osadzona jest niepro 
porcjonalnie małą głowa i, że 
grzbiet jego zdobi rodzaj grze- 
bienia. To wszystko. Resztę ta- 
jemnicy kryje czarna głąk je- 
ziora Loch Ness, czyli jeziora 
wodospadów, Ale długi podob- 
nę do klina basen wodny, wer- 
śnięty w kraj górzysty i lesi- 
sły, wciąż jeszcze strzeże za- 
zdrośnie swej zagadki. 

Tymczasem korzystają z 
niej hotele i pensjousty, pbstu 
gując rzesze turystów, zjeżdża 
jących licznie nad malownic e 
wybrzeża Loch Ness, aby pə- 
dziwiać słynne wodospady 
Foyers i Fort Augustus z jego 
opactwem  benedyktyńskiem i 
surowe baszty zamków baro- 
nów Urquhart, Teraz Loch 
Ness ma dla nich nową atrak- 
cję. Smoka. I kto wie? Może 
jeden czy drugi snob, londyń 
ski marzy już o niesiychanym 
wyczynie sportowo - myśliw- 
skim, o ustrzeleniu smoka 
Jak drugi święty Jerzy. Tyl- 
ko, że ten smok z Loch Ness 
jest jakiś dziwnie łagodny. Nie 
żąda ofiar z niewinnych +*dzie- 
wie i nie daje mieszkańcom 
wybrzeża żadnego powodu do 
skarg, które mogłyby skłonić 
kogoś do odegrania roli na- 


wpół mitycznego rycerza rzym 


skiego. 

— No dobrze. Czy to wszyst 
ko jest jednak prawdą? — ma 
że zapytać ktoś zniecierpliwio 
ny. — Czv to możliwe, aby w 
wieku XX odnalazł się nag'e 
żywy potwór przedhistorycz- 
ny? 

Pewien many przyrodnik, 
przyglądając się rysunkom p^- 
twora, podanym przez prasę 
londyńską, powiedział mi, po 
chwili namysłu: 

—-Przysiągłbym, że autor te- 
go rysunku skopjował tu do 
mniemany wygląd plesiosauru- 


jemniczą granicę, którą  zakreślił 


W legendzie jest Piłsndzki weie- 
który w pewnym 


é ję swemu 


szczegół. Tak, to niewątpli 
wie plesiosaurus. 
— A jeśli jednak rysował 


go z natury, panie profesorze? 
Mój rormówca oburzył się. 
-— Więc co pav sobie wyo 
braża? Że plesiosaurus, czy ja- 
kiś inny do niego podobny ol 
brzymi gad przeżył swą epokę 


lat, a może i nawet więcej? 
Nie, nanie. Takich przykładów 


nauka rje zna jeszcze. Zresz 


tą —- tu wzruszył ramionami 


Największa do 
podnijeta 


pracy 


BERLIN, 20.12. — W związku 

z wiadomościami o pojawieniu się 
potwora morskiego w  szkockiem 
jeziorze Loch Ness, nadesłał br, 
v. Forsiner, b, komendant niemiec 
kiej łodzi podwodnej, do redakcji 
pisma „B. Z. A.* opis spotkania 
z podobnym potworem w czasie 
| wojny. 
Dnia 30 czerwca 1915 r. łódź 
podwodna „U. 28%, dowodzona 
przez Forstnera, zalopiła pa Atlan- 
tyku parowiec angielski, „Iberian”, 
posiadający 5223 tony. 

Po upływie około 25 sekund od 
chwili zatopienia parowca, kiedy 
zatopiony statek znajdował się w 
głębokości około 160 metrów, na- 
istąpiła na jego pokładzie eksplozja, 
la równocześnie został wyrzucony 
ponad poziom wody na wysokość 
około 30 metrów nieznany potwór 
morski. 


Hr. 355 


Zwierzę, liczące milion lat? 


Gdy szkoci wyciągną swego smoka z jeziora Loch Ness... 


-— Nie przesadzajmy pkzego. 
Po zekajmy, Niechaj szkoci 
wyłowią tego potwora z Loch 
Ness. Nich oddadzą go do n 


gradu zoologicznego, a wów- 
CZAS... 
Tak. Wówczas przekonamy 


się, ile jest w tem prawdy. Na 
razie jednak cichy Fort Augu 


jurajską lub kredową? Miljon | sfus przeżywa dziś swą hasó o 


smoku, taką samą, jaką przes 
tysiącem czy dwoma śnił ma 
łe nasz stary Kraków, 

P, Y. 


Tajemniczy potwór morski 


wyrzucony z głębin wskutek wybuchu 


dem krokodyla. Cztery jego odno- 
ża były zaopatrzone w pletwy a 
głowa miała kształt klinowaty. Po- 
twór był widoczny przez kilkanaś- 
cie sekund, a potem znowu pogrą- 
żył się w falach. 


Zgon 
prof. Pawła Richefa 


Zmarł w Paryżu prof. Paweł 
Richet, członek instytutu i a- 
kademji medycyny. Prof. Ri- 
chet, urodzony w r. 1849, był 
uczniem Charcota w dziedzi- 
nie badań klinicznych systemu 
nerwowego i z zapalem konty- 
nuował prace swojego mistrza 
Prof. Richet nietylko zasłv- 
nął w świecie nankowym, jako 
wielki neurolog, sie znany był 
też, jako utalentowany rzeź- 


Potwór, mający około 20 mtr. 
diugości, przypominał swym wygłą 


bohater 


w najnowszym 


tysiąca 


oczaruje wszystkich 


Następny przebojowy program 


biarz i twórca posągów Char- 
got'a, Pasteura, Arloing'a itd. 


przygód 


przeboju 1934 


Kina „PALACE” 


NB 
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Wywóz z Niemiec spada 


Spadła również ilość zatrudnionych przy eksporcie robotników 


Jakiego dozbrojenia chcą Niemcy 


wzamian za pakí o nieagresji ma 10 laí 


BERLIN, 20 grudnia, (Pat.) | miec wyrażał się po stronie 
Na zebraniu rady do spraw) wwozu i wywozu w roku 1929 
handlu zagranicznego minister | cyfrą 27 miljardów marek. — 
Schmitt oświadczył m, iu., że Obecnie 


liczba robotników, eatrudnio-| SqURCZYŁ SIĘ DO 10 MIL- 
nych przy eksporcie z Niemiec JARDÓW. 


z2 i dwuch trzecich miljona 
w latach 1928-30 W porównaniu z 1 penie 
SPADŁA OBECNIE DO EX pay odci iz 2 
ZECH CZWARTYCH dach, ekspor! y 
ERREKO ostatnich dziewięciu miesiącach 


MILIONA. 
Handel zagraniczny spadł o 7,1 procent. 


400.000 osób sterylizowanych 


Zabieg po 20 mk. u mężczyzny i 50 mk. u kobiety 


BERLIN, 20 grudnia. (PAT) — tyleż kobiet, co i mężczyzn. 
W. związku z wejściem w życie, |Zabieg sterylizacyjny u mężczyzn 
począwszy od Nowego Roku, usta- kosztować ma 20 marek 
wy sterylizacyjaej w Niemczech, |od csoby, u kobiet zaś 50 mk, Łącz 
na terytorjnm Rzeszy utworzone |ne koszta z tego tytułu w ciągu 
zostanie ogółem pierwszego roku wyniosą około 


Nie- 


PARYŻ, 20.12 (PAT). — Radca 
ambasady francuskiej w Berlinie 
Arnal przywiózł do Paryża p. Paul 
Boncourowi pismo ambasadora fran 
cuskiego Ponceta, w którem 7 ©**» 
precyzją oddane są rozszenia Nie 
miec, wyrażone przez rirueru pod- 
czas jego rozmowy z ambasadorem 
francuskim. 

Zdaniem pism, propozycje nie- 
mieckie przedstawiają się jak na- 
stępuje: 

1) Niemcy żądają 300-TYSIĘCZ- 
NEJ ARMJI, rekrutowanej z pobo- 
ru na przeciąg jednego roku i za- 
opatrzone! w dostateczna ilość bro- 
ni defenzywaej, z 

2) Niemcy zgadzają się na zasa- 
dę MIĘDZYNARODOWEJ KON 
TROLI W STOSUNKU DO SWYCH 


|do organizacji paramilitarnych 


również 
in- 


la ta będzie stosowana 


nych krajów. 

3) Niemcy zaproponują PAKT 
O NIEAGRESJI NA LAT 10 FRAN 
CJI, POLSCE i innym swym są- 
sadom. 

Roszczenia niemieckie opierają 
się więe na żądaniu „równości 
praw”, t. zn. pragnieniu Rzeszy 


tarnych traktatu wersalskiego w 
sposób, który umożliwiłby narodo- 
wi niemięckiemu „odzyskanie pre- 
slige'u i honoru wielkiego mocar- 
stwa“, Dla osiągnięcia tego celn 
Rzesza niemiecka nie domaga się 
[es rozbrojenia zwycięskich państw 


eg. się od zobowiązań mili- 


lecz właśnie dozbrojenia. 


Simon na Capri 


spotka się z Mussolinim 
LONDYN, 20 grudnia (Pat) Co się tyczy spotkania Sima 
Uważa się tutaj prawie za|na z Hitlerem to — jak do- 
pewne, że min. Simon, który | nosi Reuter — jest ono w da- 
udaje się jutro popołudniu do|nej chwili mało prawdopodob- 


Paryża, ma spotkać się w dro- 


1290 Sądów do spraw dziedzicznie 14. miljónów marek. 
Obciążają one  przedewszystkiem 
instytucje ubezpieczeń społecznych 
i kasy chorych. Tą drogą oczekuje 
się znacznej 

redukcji wydatków na leczenie 
dziedzicznie obciążonych, które to 
koszta ocenia się obecnie na 350 
miljonów mk. rocznie. 


dziennikarzem 


obciążonych 

127 sądów wyższych. W  najbliż 
szym czasie przewidziane jest 
poddanie Stervlizacji 400.000 osób 
w Niemczech. Połowę stanowią wy 
padki wrodzonego niedorozwojn u- 
wysłowego. Na ogólną liczbe przy- 
pada mniej więcej 


Kto może być 


Ustępstwo wobec kościoła: katolickiego 


BERLIN, 20 grudnia. (PAT) — 
Dziś opublikowane zostało rozporzą 
dzenie wykonawcze do nowej nie- 
imieckiej ustawy prasowej, która 
wejdzie w życie na Nowy Rok. 

Rozporządzenie to precyzuje, któ 
ryz pracowników prasowych 
podlegają obowiązkowi rejestracji, 
wykluczając przytem współpracow 
nikćw działów ogłoszeniowych. 
Z pod działania ustawy zwolniono 
wyjątkowo 


redaktorów urzędową wydawanych 
pism kościelnych, 


zarówno ewangielickich, jak i ka- 
tolickich. Z pod przepisu o koniecz 
nefti posiadania obywatelstwa nie 
mieckiego przez dziennikarzy, za- 
tmilnionych w prasie niemieckiej, 
wyjęci być mogy dziennikarze nie- 
miercy, zamieszkali zagranicą, ko- 
resnondenci pism niemieckich, 
fziennikarze obcokraiowcy, współ- 
pracujacy w czasopismach obcych 
mniejszości narodowych, pod wa- 
ruckiem zastoscwania w ich kraju 
znstiły wzajemności Bezwzględnie 
wyłączone są z zawodu dziennikar 
skiego w Niemczech osoby, które 
były redaktorami 


nie oskarżonych prof. Dessaue- 
ra i dr. Knechta z powodu bra- 
ku dowodów winy. Wniosek 
prokuratora jest, tem znamien- 
ny. iż obok wniosku w proce- 
sie lipskim jest drugim takim 
wnioskiem, postawionym w 
wielkim procesie politycznym. 


B. minisfer pruski 


przed sądem za sprze- 

niewierzenie i prze- 

kupstwo 

BERLIN, 20 grudnia. (PAT) — 
Przed sadem karnym w Bochum 
rozpoczął się sensacyjny proces 
przeciw b. pruskiamu ministrowi 
opieki spolecznej _ Hirtsieferowi. 
oskarżonemu o sprzeniewierzenie i 
przekupstwo. Akt oskarżenia zarzu 
<a mu, że jako minister subwencjo- 
nował z funduszów państwowych 
jedno z przedsiębiorstw budowla- 
nych, za co otrzymać miał tytułem 
gratyfikacji willę podmiejską. 


ODDZIAŁÓW SZTURMOWYCH. | dze powrotnej z Capri z Musso 
pod warunkiem jednak, że kontro | linim. 


Wyrok śmierci na 


ne. Do Londynu Simon wraca 
7 stycznia. 


Torgiera 


będzie chydnym mordem Sądowym 


LONDYN, 20.12. (PAT) — Mię: 
dzynerodowa komisja prawników 
powołana do przeprowadzenia ba- 
dań w sprawie pożaru Reichstagu, 
odbywała w ciągu ostatnich trzech 
dni swe posiedzenia w Londynie, 


szczegółowych badań  międzyvaro- 
dowa komisja prawników doszła 
fziś do konkluzji, które zakomuni- 
kowała prasie. Konkluzja te, stano 
wiące jakby uprzedzenio* dla Mmo- 
tywów wyroku i wymiaru kary dla 


Komisja rozpatrywała szczegółowo |najwyższego trybunału Rzoszy w 
cały materjał dowodowy, ujawnio- | Lipsku, są następujące: 
ny w toku procesu lipskiego, oraz| 1) Niemożliwem jest, aby van 


materjały dodatkowe, z których jder Lubbe mógł sam dokonać pod- 

dla tych, czy innych względów sę- |palenia' Reichstagu. 

dziowie lipscy nia skorzystali. 2) Wszystkie znane akta sprawy 
Na podstawie przeprowadzonych | wskazują na koła narodowo - so- 


POLSKIE: OSRAMÓWKI 
POWA: 


cjalistyczne, jako na te, które pod- 
palenia dokonały lub je spowodo: 
wały. 

8) w każdym vazio wszyścy czte- 
rej komuniści nietylko są niewinni, 
lecz wogóle z pożarem Reichstagu 
nie mają ani bezpośrednio, ani po- 
średnio nic wspólnego. 


4) zastosowanie kodeksu karnego 
z dn. 28 marca, przewidującego ka 
rę śmierci za podpalenie lub zdra- 
de stanu, oznaczałoby monstrualne 
pogwałcenie jednej z podstawo- 
wych zasad Sprawiedliwości, uzna 
nej powszechnie przez wszystkie 
narody cywilizowane, 


5) Skazanie oskarżonego Torgte- 
ta niewątpliwie i Słusznie da po- 
wód do powszechnego protestu, 


6) Wobec tego, że komisja praw 
ników ma ściśle ograniczone kom 
petencja, nie może ona w swel 
konkluzji dać wyrazu takiemu pro- 
testowi, komisja uważa jednak za 
swćj obowiązek oświadczyć, że w 
tych okolicznościach wyrok śmier- 
ci na Torglerą Stanowić będzie 
mord prawny. 


H 


Projekty. finansowe 
+ Chauiemps’a 


w czasopismach marksistowskich 
do dnia 30 stycznia 1938. Z chwilą 
wejscia w życie ustawy, wygasa 
w związku prasy niemieckiej człon 
kostwo tych wszystkich dziennika- 
rzy, którzy nie zostali wciągnięci 
na Esty zawodowe. 


Polaków gdańskich 


zmusza się do nzleżenia 
do „nazi“ 
GDAŃSK, 20 grudnta, — W 
ostatnich czasach — jak qdo- 
noszą nam, wzmogły się re- 


przy.ęte przez senat 
PARYŻ, 20.12. (Tel, wł). — Se- 


nat francuski zakończył obrady 
nad projektami finansowemi rządu 
i uchwalił cały projekt w tekście 
izby deputowanych, tak jak tego 
domagał się premjer Chautemps, 
większością 206 głosów przeciw 57. 


KOBLENCJA, 20.12. (Tel. wt). 
W dniu dzisiejszym, naskutek wy 
datnego podwyższenia się tempera- 
tury, pokrywa lodowa na Renie 
pekla w kilku miejscach. Woda 
zacaęła natychmiast przybierać, 
grożąc zalewem. Mimo energicznej 
akcji woda zalała mieszkania su- 


żydzi dalej uciekają 
z Niemiec 
BERLIN, 20 grudnia. (PAT) — 
Według statystyki urzędowej, od 
stycznia do października roku bież. 
wyjechało z Wrocławia 2850 ży- 
łów. 57,9 proc. tych emigrantów 
onuściło wogćle Niemcy, z tego 
38 udało się do Palestyny. 


Prof, Dessauer i Knecht 


uwolnieni na wniosek 
prokuratora 


BERLIN, 20 grudnia. (Pat.) 
W procesie przeciwko człon- 
kom katolickiego Volksvereinu 
nadzwyczajny prokurator Rze- 
szy zgłosił wniosek o uwolnie- 


presje pracodawców przeciwko 
tym pracownikom, którzy do- 
tychczas nie należą do  partji 
narodowe - socjalistycznej, Ze 
swej strony pracodawcy tuma 
czą się tem, że są pod wpły- 
wem pewnych czynników kół 
senackich. W pierwszym rzę- 
dzie dotyczy to bezwzględnie 
ludności polskiej nad którą 
wisi groźba zwolnienia z pracy 
o iłe nie wyrzekną się swych 
uczuć narodowych przecho- 
dząc w szeregi partji hitlerow- 
skiej. Mamy nadzieję, że od- 
powiednie czynniki zajmą się 


terynowe na Rhein - Ufer - Strasse 


Śnieg na Saharze 


LONDYN, 20 grudnia, (Pat) 
Z Algieru donoszą. że w oazach 
Sahary spadł śnieg. Od niepa: 
miętnych lat nie przypominają 
sobie na Saharze „tak srogiej 
zimy. — 


Kanada—DGzechosło- 
wacja 4:0 


PRAGA, 20.12. (Tel. wi) 
Mecz hokejowy Kanada — Czecho- 
słowacja pomiędzy „Ottawą” i 
„L: T. C* (mistrzem Czechosłowa 


Dziwnem zjawiskiem, występują 
cem u słynnej stygmątyczki Tere- 
£y Neuman, jest fakt, że przybiera 
na na wadze, jakkolwiek nie przyj 
mujć pokarmów i napojów. Czcicie 
le Teresy widzieli w tem objaw 
nadprzyrodzony, zaś przeciwnicy 
„Świętej* twierdzili, |akoby ścisły 
post Teresy Neuman był zwyczaj- 
nem oszustwem, obliczonem na 
naiwność ludzką, zwłaszcza, że naj 
bliższe otoczenie stygmatyczki nie 
chciało jej poddać ścisłym, bada- 
niom klinicznym. 


łą sprawą. 


cji) zakończył się wygraną Kanady 


Obecnie sprawa ta zdaje się już 
w stosunku 4:0 (0:0, 3:0, 1:0). 


definitywnie przestała być zagad- 


Lód na Renie pęka 


Woda zalała suteryny w Koblencji 


na wysokość jednego metra 30 cem- 
tymetrów. 

Również w miejscowości Lorch 
ruszyły lody, zagrażając zalewem. 
Z Oberwesel donoszą także o rm- 
szeniu lodów. Kry lodowe spiętrzy- 
ły się w kilku miejscach tworząc 
blisko 8-metrowe kolosy. 


„cuda“ Teresy Neumann 


Zagadka stygmatyczki wyjaśniona 


ką, gdyż uczeni wiedeńscy stwier- 
dzili, że nawet zwyczajni śliiertel- 
nicy, nie posiadający cudownych 
«spiracji, w pewnych warunkach 
|uzupełniają ubytek ciala prze? 
wchłanianie z powietrza pary wod 
nej. Wyniki swych badań ogłosili 
w czasepismach lekarskich, wyjaś- 
|niająe pośrednio tajemnicę Teresy 
Neuman. 

Oczywiście, że poddanie jej ba. 
daniom klinicznym,  wyjaśniłohy 
zagadkę w sposób bezpośredni. 
Jednakże wobec oporu rodziny Te- 
resy narazie trudno o tem my- 
Śleć. 


Ź1.XII — 


salomni zaginiecie 


naczelnika centrali Funduszu Bezrobocia W. Sturm de Strema| warszawa, 2012. — Na sku| 


w Warszawie 
zaginięciu w Austrji naczelai- 
ka wydziału prawnego zarządu 
głównego funduszu  bezrobo- 
cia 
p. Witolda Sturm de Strema. 
Jedno ism, podając o tem 
wiadomość, pomyliło zaginione 
go naczelnika Witolda Sturm 
de Strema z jego bratem, p. 
Edwardem Sturm de Stremem, 
dyrektorem głównego ' urzędu 
statystycznego — co należy 
sprostować, Dyrektor G. U. S. 
p. Edward Sturm de Strem ba- 
wił przez dwa tygodnie w Ge- 
newie w lidze narodów, ale 
już w poniedziałek powróci 
i objął urzedowanie. 
Zaginiony nacz. W. Sturm 
de Strem cierpiał oddawna 
na płaca i zaburzenia nerwowe 
wziął w pierwszych dniach li- 
„topada miesięczny urlop zdro 
wotny i wyjechał do Austrji. 
W Wiedniu zatrzymał się w 
jednym z hoteli na Josefstadt, 
wynajął pokój sprowadził ba- 
gaże, pomieszkał kilka dni, a 
tępnie uprzedziwszy portje: 
ra, aby wszelką korespondencję 
zatrzymano do jego powrotu 
anikł, nie pozostawiwszy swego 
adresu. 


Od tego czasu ani Fundusz 
Bezrobocia ani rodzina nie o- 
trzymały żadnych wiadomości. 
Dopóki trwał czas urlopu, u- 
dzielonego nacz. Sturm de Stre 
mowi, nie niepokojono się 
zbytnio sądząc, że chciał on n- 
myślnie, dła wypoczynku, t+ 
nikać kontaktu z krajem, gdy 
jednak minął tydzień, a później 
drugi, odkąd p. Sturm de 
Strem powinien znaleźć się 
przy biurku — zarówno dyrek- 
ja Funduszu Bezrobocia jak 
i rodzima 


Ach, fe kobiety... 


Mimowoli podsłuchałen w ka- 
wiarni, prowadzoną obok przy sto- 
liku następującą reznowę malżeń- 
ską: 

— Do gwiazdki niby to jeszcze 
daleko — mówił głos kobiecy — 
ule musimy kapić siedem prezen- 
tów, trzy dla dzieci, jeden Marysi, 
jeden pani Eli, z musimy też coś 
kupić twemu bratu ciotacznemu i 
jego żonie, bo oni nam zeszłego ro 
ku przysłali, a my im nic. Lepiej 
już teraz o tem pomyśleć, bo w 
ostatniej chwili i więcej się wyda 
i nie efektowni się nie znajdzie, 

— Hm.. Więs obmyśl coś od- 
powiedniego — odezwał się głos 
męski, najwidoczniej męża. 

— Ach, ty jest:ś jedyny do ra- 
üy — zaaplikował głos kobiecy 
już z intonacją oburzenia. 

— No to ci poradzę, ale ty się 
napewno nie zgodzisz, jak zawsze. 
na moją radę. 

— Nie marudź. Mów. 

— Jest to praktyczne i nie dro- 
gie. Każdy tə mile przyjmie. Każ 
dy, gdy to otrzyma będzie się cie 
szył i marzył o przyszłem szczęściu 
Kup każdemu ćwiartkę losu Loter- 
ji Państwowej. 

— Myślałam już o tem., ale wi- 
dzi sama gram. Gdybym ja nie 
wygrała, a ktoś wygrał na los 
otrzymany odemnia, tobym tego 
nie przeżyła. 

Mąż zaczął się śmiać głośno, — 
Ależ Zosin. Więc wolisz kupować 
ludziom rzeczy może im calkiem 
niepotrzebne niż kupować im coś, 
co ich może uszezęślwić? Dzieci się 
nie liczą, bo jak one wygrają, to 
jakbyśmy sami wygrali, Ą z inny- 
mi zrób układ. Jeżeli wygrają, 
niech ci oddadzą połowę wygranej 

Dalszego ciągu rozmowy nie sly 
szałem. Mnie argumentacja męża 
przekonała, ale czy żonę przeko- 


rała. Przekonać żonę ta przecież rantującej absolutną większość |werowych jedna osoba została za- 


Bie latwo. 


o tajemniczem; 


Nowy bóg Rooscvclia 


„GŁOS PORANNY” — 1933 


wkładów i 


tek uchwały rady nadzorczej B, u. 
zamieszkał |K, będą obniżone z dniem 1 stycz- 
uia 1934 r. wszystkie stawki pro- 

w sametnym pensjonacie,  |centowe banku. 
jakich Austrja ma pełno z przej Bank będzie płacił: od rachun- 
znaczeniem dla ludzi wytrąco- ków czekowych 2 i 3-4 proc. rocz- 
nych z równowagi nerwowej. 


Sturm 
gdzieś 


de Strem 


Korespondencja nawiązana z 
Wiedniem nie przyniosła wy- 
jaśnienia. Ani dyrekcja hotelu 
ani władze austrjackie nie mo- 
ga. udzielić żadnej informacji o 
zaginionym., 


Możliwe jest, 


Nie wykluczony jest jednak 
i inny epilog tej niezwykłej 
że p, Witold | sprawy. 


tych wkładów, od wiładów na ksią | 


Cinzano zestawia się z najprzedniejszych sta- 
rych win, a specjalne zioła zdrowotne nada- 
ią mu subtelny aromat. 

Cinzano od przeszło 100 lat dostarczany jest 
w jednakowej doskonałej jakości. 

Należy zwracać uwagę na nazwę Cinzano. 
wszędzie do nabycia 


Zamieszanych dwuch obywateli polsicich 


PARYŻ, 20.12. (PAT) — Afera |pondencje, plany i dokumenty woj |ua i Mojżesz Salzmanowie, Kierow 
szpiegowska, wykryta w dniu skowe. W organizacji brały udział |nicze stanowiska w szajce szpie- | 
wczorajszym, zatacza coraz szersze | osoby różnej narodowości, jak ro- |gowskiej zajmowali rosjanie Re- 
kręgi. W samym Paryżu areszto- |ejanie, niemcy, serbowie i francuzi. |szecki i Stakowicz. U aresztowa” 
wano 12 osób, u których znalezio- | Wśród aresztowanych znajdują się |nych znaleziono druki komynistycz- 
no większe sumy pieniężne, kores- |cównież obywatele polscy —— Cha- |ne. 


Frank Walker na czele nadzwyczajnej rady narodowej 


LONDYN, 20 grudnia. (Pa!) | skoordynowanie 1 skonsolido- 
Prezydent Roosevelt  sprawił| wanie rozmaitych organów od- 
wszystkim niespodziankę przez | budowy oraz wydawanie zarzą 
nagłe utworzenie nowej nad-|dzeń nadzwyczajnych, dotyczą- 
zwyczajnej rady narodowej 1i|cych wszystkich tych organów. 
powołanie na prezesa tej rady| Powołanie do życia nadzwy- 
zupełnie nieznanego człowieka, | czajnej rady narodowej i po- 
nie będącego nawet członkiem | stawienie na jej ezele Walkera 
kongresu, Jest nim Frank Wal stanowi poważne ograniczenie 
ker. Do atrybucji jego należy | kompetencji dotychczasowego 
BE OEB EZ ZETOR CA ZCP EERE FZ TEE TEZY EOT POKI 


dyktatora przemysłowego Ame 
ryki gen. Johnsona, który stot 
na czele urzędu odbudowy na- 
rodowej t. zw. N. R. A. 


Walka z ospa 
i tyfusem 


Rpr Bilbow i dr. dr. Wostiu 
kow i Dosser współpracowmicy 
Instytutu Miecznikowa, opracowali 
ostatnio nową metodę hodowli 
drobnoustrojów ospy i tyfusu, Mi- 
kroby te są niezmiernie nikłe i nale 
żą do grupy zarazków „przesączal- |, 
nych”. Dotychczaa trwające już od |. 
35 lat w różnycii krajach próby 
sztucznej hodowli tych mikrobów, 
nie dały zadawalającego wyniku. 
Uczeni, pracujący w sowieckim in- 
stytucie im, Miecznikowa, zdołali 
rozwiązać to zagadnienie, hodując” 
drobnoustroje tyfusu i ospy na po* 
żywce drożdżowe]. 

Ockrycie to, umożliwiające wy- 
twarzanie skutecznej surowicy dla 
całego szeregu chorób zakaźnych, 
wzbudziło wielkie zainteresowanie 
w sowieckich i zagranicznych sfe- 
rach naukowych. 


Proces o podpalenie Reichstagu 


Polski Automobilklub przygoto- 
wuje się już do zorganizowania 
przejazdu przez Polskę  uczestni- 
ków trzynastego Raliaye-Automobi 
le - Monie Carlo. Przejazd maszyn, 
uczestniczących w raidzie, ma na- 
stąpić w nocy z dnia 21 na 22 
stycznia, natomiast oficjalna kon- 
tiola Artomobiiklubu Polski czyn- 
ną będzie od godziny 19.23 do 
godz. 5.16 rano. 

Przez Warszawę przewidywany 
jest przejazd uczestników, którzy 
startować będą do raidu w Talli- 
nie, Rydze, Kownie i Królewcu w 
kier.nku na Poznań i Berlin, oraz 
grup z Budapesztu i Jessy (Rumu- 
nja), wreszcie ze Lwowa w kierun- 


Obrońca Torglera dr. Sack podczas przemówienia. 
———— 


Wybory rumuńsicie 


Strzały, trup i naturalnie rząd odniós! zwycięstwo 


BUKARESZT, 20 grudnia. —, BUKARESZT, 20.12. (Tel. wł.) — 
(Pat.) — W wyborach do izby | Wybory w stolicy, jak i prowincji 
deputowanych pierwsze rezul-|miały naogół przebieg spokojny. 
taty głosowania wskazują na|Jedynie w Jassach pewien  „Cuzi- 
znaczną większość uzyskaną |sta” zranił strzałami z rewolweru 
przez stronnirtwa prorządowe. |lrzech urzędników wyborczych. 
które otrzymały zgórą 40% |Przed wieczorem w kilku miejscach 
głosów, ea zapewnia im przy |na prowincji doszła do zamieszek, 
znanie premji wyborczej. gwa-|podczas których od strzałów rewol 


„względnie 8 i 
h 


nie, o wkładów terminowych ad, 
3 i 1-4 proc. do 4 proc. rocznie — | 
zależnie od terminu wypowiedzenia | 


nr. Ta, 


Obniżka oprocemowania 


kredytów Banku Gosp. Krajowego 


żeczki oszczędnościowe 4 


rocznie. 


proc, 


Od kredytów weksłowych w wa- 
lucie krajowej 7 i pół proc. rocznie 
przy weksle 3-miesięcznych, 
pół proc, rocznie 
przy weksł: 6-miesięcznych; od 
pożyczek terminowych zwyczaj 
nych — 8 prot rocznie plus prowi 
jzia, od kredytu otwartego w rachun 
|kach bieżących — 8 i ćwierć proc. 
plus prowizja. 


s 


Oprocentowanie kredytów, udzie 
lonych przez B. G. K. ulegnie 1 
stycznia 1934 cbniżce przeważnie © 
1 proc. w stosunku do obecnego 
oprocentowania, przyczem dla sze 
regu kredytów specjalnych bank 
będzie stosował nadal oprocentowa 
nie ulgowe. 


Portret malnwany 
krwią 


Cesarz Japonji przyjął ostatnto 
na specjalnej audjencji skromnego, 
nieznanego obywatela swego kraju. 
Obywatel ten jednak dał dowód 
oryginalnego przywiązania do swe 
go władcy. Wymalował mianowici» 
portret Mikada naturalnej wielko- 
ści, jako farb używając wiasnuej 
krwi, a teraz przyniósł mu go w po 
darunku, 

Twórca portretu oświadczył, że 
dzieło swe tworzył przez 12 lat, W 
(jagu tych długich lat dwunastu, 
dzień w dzień upuszczat sobie nie- 
co krwi i dawał nowe pociągnięcia 
pendziem. Raz tylko byt ztouszony 
przerwać swą nieludzką pracę na 
przeciąg kilku tygodni, by udać 
się do szpitala, tak był wycieńczo- 
ny swą „metodą”. Odpocząwszy 
nieco wytrwały artysta doprowa» 
dził swe dzieło do końca, 


Wzorowy sznifal 
sowiecki 


Na konkursie wzorowych szplid: 
li, zorganizowanym w Moskwie 
odznaczony został moskiewski szpł 
tal Botkina. Jest on zbudowany na 
obszarze 25 hektarów i zawiera 0- 
tecnie 2,200 łóżek, 


w przeciągu 9 miesięcy roku 
1933 leczyło się w szpitalu 27,000 
chorych, a dziesiątki tysięcy kos 
rzystało z opieki ambulatoryjnej. 

Sale operacyjne w szpitalu Bot- 
kina urządzone zostały według na] 
nowszych wymogów techniki chì- 
rurgicznej. Np. - podczas operacji 
bardzo precyzyjne aparaty rejestru 
ja wszelkie niedokładności w tętnie 
serca i wykres tego rytmu pozwała 
chirurgowi przerwać lub kontynte 
ować operację. 


© +02? 


“SEG 


w nowej izbie bita, a kilka rannych- ku Krakowa, Pragi czeskiej i 


MI Ralage Automobile Monte Carlo 


Przez Polskę prze'edzie kilkadziesiąt wozów 


Frankfurtu nad Menem. 

Zapisy do tej ze wszechmiar emo 
cjonującej imprezy rozpoczęły się 
już 1 listopada, a m. in. do tej 
pory zgłosił swój udział w raidzie 
znakomity zwycięzca zeszłoroczny 
p. Vaselle, oraz p. Ronault, zwy- 
ciężczyni z roku ubiegłego na Al- 
miearze w II kategorji. 

Ogółem przez Warszawę przele- 
dzie przypiiszczalnie około 50 wo- 
zów. Pokaźną tę liczbę przypisać 
należy w pierwszym rzędzie niczwy 
kle serdecznemu przyjęciu jakiego 
w roku ubiegłym doznali zagranicz 
ni kierowcy w naszej stolicy, Te 
gościnne przyjęcia odbiły się gioś 
nem echem w prasie zagranicznej. 


„Nr. 355 


Znajomość w pociągu i 


Kupiec warszawski p. Leon Ży- 
tomirski w drodze z Warszawy do 
Wilna zawarł w pociągu przygodn 

ta zuajomość z pewną młodą osób 
ką, która zwierzyła mu się, że je- 
dzie do Wilna do swoich rodziców. 

Nazajutrz oboje spotkali się i wie 
czór spędzili w jednej z resturacji. 
Nagle ktoś zapukał do gabinetu, 
a gdy drzwi się otworzyły na pro- 
gu stanął jakiś mężczyzna. Na 
widok przybyłego, Kobieta, tawa- 
rzysząca Żytomirskiemu, krzyknę- 
ła: — Jesteśmy zgtbieni! Ten pan, 
to mój maż! 

Ten ostatni zamknął drzwi na 
klucz, potem wydobywszy rewol- 
wer, przysiadł się do stołu. 

Rzekoma żona dostała nagłego 
ataku spazniatycznego, a wówczas 
domniemany jej mąż, grożąc cały 
PEIE ETYCE W EET 
Z 

Płk. Sławek 
honorowym obywatelem 
Sieradza 


Jak się dowiadujemy, rada 
miejska m, Sieradza uchwaliła 
jednogłośnie mianować preze- 


sa płk. Walerego Sławka ho- 
norowym obywatelem miasta. 


smutny finał w gabinecie 


czas bronią odezwał się do kupca: 

— Pan mi za to wszystko odpo” 
wie! Bafamuci mi pan żonę! Ja pa- 
nu tego nie daruję, 

Ż. tłumaczył się, iż nie wiedział, 
że kebieta, z którą zawarł znajo- 
moć w wagonie, jest mężatką ita. 

„Zazdrosny”  miąż oświadczyli, 
wkońcu, że gotów jest zrezygnować 

z „przelewu krwi” pod warunkiem, 
że otrzyma odpowiednią. sumę na 
wyjazd z Wilna, aby rozstać się ze 
swą niewierną małżonką, 

Dla uniknięcia skandalu Ż. wrę: 
czył nieznajomemu 475 zł., ponadto 
jeszcze zegarek złoty z dewizką i 
zadowolony x takiego zakończenia 
opuścił tokal. 

Zdawałoby się, że ne iem konia. 

Upłynął dzień i kupiec zetknął 
się na ulicy z ową tajeamiczą parą 
małżeńska. To mu nasunęto podej- 
rzenie, że wpadł w sidła alerzy- 
stów, którzy — jak się okazało — 
w pedobny sposób nabrali już wie 
tn mężczyzn. 

Ona gra rolę „niewiniątka*, on 
zaś występuje w roli zazdrasnego 
małżonka i pod tym pretekstem wy 
łudza okup. 

Sprawa tą zainteresowała się po- 
ieja śledcza. 


31.X11— „GŁOS PORANNY” 


nej właściwości 


— > 


<< LPo <s<mcn 


EWA 


jest dostosowanie odpowiednich preparatów kosmetycznych do ińdywiduat 


cery, jeśli ma 


być osiągnięty pożądany skutek. Nowei 


puder musi być odrębny dla tłustej i suchej cery i nie może być uniwer- 


salny. Do t 


odtłuszczający puder 


łustej cery nadaje się 


jedynie 
higieniczny, 


D-ra Lustra 
zaś do suchej I 


prawidłowej cery D-ra Lustra puder egzotyczny. 


Ameryka odełchnęła 


Koniec rządów gangsterów po 13-tu latach występku i zbrodni 


Zniesienie prohibicji w Stanach 
Zjednoczonych — położyło wkońcu 
kres potwornej rpa i demora- 
lizacji, która w ostatnich latach to 
czyła coraz gwałtownie; organizm 
lego olbrzymiego paistwa. Dla 
przykładu wystarczy wspomnieć, 
że w samym Nowym Jorku istniała 


32,000 tajnych szynków i barów | 
t zw. „epeal w których; 
sprzedawano przemycany 


przez gangsterów. 

Smutny koniec spotkał również 
gangsterów, którzy czerpali ol- 
brzymie dochody z prohibicji, Zna 
Jeżli sie teraz nad brzegiem przepa 
ści Nie chcą przejść do szeregów 


15-letni matkobójca skazany 


aa trzy lata i trzy miesiące więzienia za rozmyślne morderstwo 


W dniu wczorajszym przy- 
nieśliśmy szczegóły  wielkisyo 
procesu 15-letniego matkobój- 
cv. syna profesora uniwersyte- 
tu budapeszteńskiego. Po prre 
prowadzeniu częściowo yaw- 
nej a częściowo tajnej rozpra- 
wy, w godzinach  wieczoro- 
wvch sąd ogłosił wyrok na 
wspomnianego mordercę, Zeni- 
plena, który właśnie w dniu 
rozprawy ukończył © 15 tat. 


Chłopiec został uznany wta 
nyia rozmyślnego zabójstwa 
matki i skazany na 3 lała i 3 
miesiące więzienia oraz na ko- 
szła prowadzenia sprawy. Sii 
kierę postanowił sąd skonf 


MAURICE RENA RENA 2D 


Confetti 


Było to w Nizzy. Karnawał wrzał. 
w calej pełna. W dniu waloej bi- 
twy na confetti gipsowe ZA 
wraz z panią Joullers zdala od ttu 
mi pod arkadami jednego z pała- 
ców Od czasu do czasu dolatywa- 
ły aż do nas poszczególne Miała 
ziarenka, rzucone silną ręką jakie 
goś Pierrota. Pani Jouflers cofała 
sie wówczas z lekkim uśmiechem. 
wake się uchylić przed pociska- 
m 

O godzinie czwartej rozległ się 
wystrzał, zapowiadający koniec 
walki. Tłum zaczął się rozchodzić, 
atrząsając z siebłe pył gipsowy. 

Bylem calkiem nieprzygotowany 
na pyfanie, które mi zadała mo- 
ja towarzyszka. 

— Czy pan wie dlaczego nigdy 
nie zdradziłam mojego męża? 

Nasza przyjaźń z panią Joufiers 
flatowała się od bardzo długich 
lat. Znałem ja około lat trzydzie- 
stu i mam Delne uznanie zarówno 
dla jeg serca, jak i umyslu. Bywam 
czesto m niej i cieszę się zawsze, 
ilekroć sie spotkamy  gdziekol- 
wiek. Doszliśncy oboje do tej nie- 
milej cyfry lat „około pięćdziesiąt 
i czestg rozmawiamy o naszej mło 
fosei. 

— Dlaczego pani nie zdradziła 
Gerarda? — powtórzyłtm ze zdzi- 
wieniem jej pytanie. — Bo jest pa- 
mi uczciwą kcbietą.. a on był po- 
rządtyn: człowiekiem... I ponieważ 


skować. Po ogłoszeniu wyroku 
drżąc na całem «ciele, opuścił 
salę sądową w towarzystwie 
dozorcy więziennego. Motywy 
wyroku zostały opublikowane 
na tajnem posiedzeniu sądu. 


Przedstawiciele dzienników 
na swe pytanie otrzymali odpo 
wiedź, że chłopiec z podzięk +- 
waniem przyjął wyrok do wła- 
dcmości. Prokurator zapowie- 
dział apelację z powodu zbyt 
łagodnej kary, natomiast 3- 
brońca zgłosił w imieniu ska- 
zanego i ojca apelację z pow?- 
da zbyt wysokiego wymiaru 
kary. 


Przed południem w sądzi 


eae mu pani sprawić przykro: 


— Miałam jeszcze inny powód, 
drogi przyjacielu To było confetti 

Skierowaliśny się na promenadę 
a pani Jouflers ciągnęła: 

— Będąc jeszcze :nlodą dziew- 
Czyną, wyjethałam z rodzicami i z 
siostrą na karnawał do Nizzy. By- 
liśmy tam trzy tygodnie, biorąc u- 
dział we wszystkich rozrywkach 
dnia i nocy, które nadawały się 
Gla młodych dziewcząt. W ostat- 
nim tygodniu naszego pobytu zau- 
ważyliśmy piękną kobietę, przeby- 
wającą stale w towarzystwie bar- 
dzo przystojnego i eleganckiego, 
włodego mężczyzny. Kobieta ta 
promieniała szczęściem i widocznie 
hawiła się doskonale. Wszędzie moż 
na ich było widzieć razem, robili 
wrażenie namiętnie rozkochanej pa 
ry. Nie potrzebuję panu dodawać, 
że moja siostra i ja uważałyśmy 
nieznajomą za najszczęśliwszą isto 
tę na świecie, patrzałyśmy na nią z 
zazdrością. Zdawało się nəm jed- 
vak, że czasami młoda kobieta o- 
glądała się ukradki.m dokoła, a 
na twarzy je ukazywał się wyraz 
niepokojn... Jakkolwiek była har- 
dzo elegancka, widywaliśmy ją tyl- 
ko w trzech sukniach i w jedynem 
okryciu, wprawdzie także bardzo 
szykownem, «le mającem charak- 
ter nłaszczyka podróżnego. 

Dowiedzieliśmy się, że młoda pa 


dla nieletnich zjawił się emecy 
towany notarjusz miejski, Be- 
la Ringath, u którego w Plat- 
tensee młodociany morderca 
spędził ostatnie wakacje szkol- 
ne, pozyskując sobie wielką 
sympatję chwilowego opieku. 
na. Ringath zadeklarował, że 
chce adoptować chługca, opie- 
kować się nim i wychować go. 
Jednocześnie rzucił on sensa- 
cyjną myśl, iż istnieje możli- 
wość, że bardzo wrażliwy i sła 
hy w charakterze chłopiec 
mógł działać „od sugestyjnym 
wpływem jakiejś zupełnie o- 
kreślonej osoby. Rozszerzenie 
śledztwa w tym kierunku jed- 


nak nie nastąpiło. 


prawdopodobnie pod fałszywem na- 
zwiskiem pana i přni Durand. 

Mój ojciec nie bi podróżować 
nocą i dlatego postanowił w drodze 

powrótnej do Piryża zatrzymać się 
przez jeden dzień w Ma*zylji, aby 
sam pokazać miasto. 

Pani i pia Durar? jechali tvm 
samym pociągiem, co my, a mój 
ojciec siyszał, jak pan Darard ka- 
zał sobie dać przy okienku dwa bi 
lety do Lyonu, v 

W dwa dri później, gdy nasz po 
cigg zajechał na dworzec, ctworzy 
ły się drzwi przedziału, weszła do 
niego piękna blondynka z Nizzy. 
Towarzyszyła jej starsza pani o za 
troskanym nieco „wyrazie twarzy. 

— Bogu dzięki — powiedziała 
do pięknej blondynki — że wszysi 
ko minęło szczęśliwie, Zaczynam 
wreszcie swobodnie oddychać i 
mam nadzieją, że tak będzie i w 
Paryżu. %yczę ci szcześliwego po- 
wrotu.. Rozumiesz mnie, niepraw- 
daż? 

Pociąg odjechał, panł Durand 
Siedziała pogrążona w myślach. My 
¿lata prawdopodobnie o pięknym 
bronecie Była znów ubrana w 
swój elegancki płaszczyk podróżny. 
Wzięla do ręki książkę : zaczęła 
czytać. Nic nadzwyczajneg nie 
zdarzyło się aż do Dijon. 

W Dijon pociąg zatrzymywał 
się przez trzy minuty. Był już zno 
wu w ruchu, gdy jakiś podróżny, 
który widocznie dopiero co wsiadł 
wzazał się w przejściu, zagłądałąc 
+ zainteresowaniem do Środka, Był 
to tardzo elegancki starszy pan, z 
monoklem w oku. 

Twarz jego się rozjaśniła, 


kochała gə rani na tyle, że nie 


ra mieszkała w skromnym hotelu 


— Fabjanna* 


bezrobotnych, postanowili chwycić 
się innego intratnego rzemiosła, któ 
reby im zapewniło dochody. Mając 
de dyspozycji organizacje i broń 
utworzyli w ostatnich czasach nie- 
bezpieczne szajki porywaczy. Sza)- 
ki te porywają nietylko osoby, któ 
re mogą złożyć poważne Simy, ja- 
ko okup za ich uwolnienie, lecz 
również osoby małozamiożne, które 
płaca najwyżej 100 dolarów okupu. 

Władze amerykańskie zajęły sie 
obezuie tępieniem tych szajek, a 
członków szajki karze się więzie- 
niem do dziesięciu lat. W ostatnim 
czasie, wobec wzrostu liczby tego 
typu bandytów, przewidywana jest 
kara Śmierci. Władze amerykań- 
"kie patrzą też przez palce na akty 
lynehu, dokonywane przez wzburzo 
ny tlum na schwytanych bandy- 
tach. 

Zaciętą walkę _ wypowiedziało 
gangsterom miasto Chicaxo, które 
było dotychczas ośrodkiem bandy- 
tyzmu dla całych Stanów Zjedno- 
czonych. Mimo gwałtów i zbrodni, 
gangsterzy cieszyli się dotąd sym- 
patja publiczności, ponieważ byli 


uiejako bojownikami o prawo swo 
hodnego spożywania alkoholu. Z 
chwilą zniesienia prohibicji zaikła 
cała ich aureola „bohaterstwa? i 
społeczeństwo amerykańskie. znużo 
ne ich wszechwladztwem w ciągu 
tylu łat, odwróciło się od nich z 
pogardą i wstrętem. Wiadze amery 

kańskie w Chicago przystąpiły o- 
becnie do bezwzględnego wytępie- 
nia gangsterów, 

Policja zna trzydziestu szetów l 
2,000 ich podwładnych i zamierza 
usunąć ich zupełnie z Chicago. 

Wielu z nich aresztowano już 
pod różnymi pozorami, 


— To ty? 

Starszy pan wszedł do przedzia 
lu i nie troszcząc się o mas, uści: 
snął serdeczaie uroczą blondynkę. 

— Ależ.. — zapytała z widocz- 


nem zdziwieniem — w laki apo- 
sób?... 
— Te całkiem proste Nie Pk 


tem luż cierpliwości czekać na cie 
bie i wyjechałem naprzeciw. Oto 
wszystko. Ale jak się ma twoja 
matka? Czy nie nucziłaś się zbyt- 
nio? Przeżyć osiem dni w Lyonie 
przy chorej, to nie bardzo wesole, 

— Nie będę ci, drogi przyjacielu 
powtarzała dalszej ich rozmowy. 
Wkrótce już mogliśmy  zorjento- 
wać się w sytuacji. Starszy pan 
połykał formalnie oczyma swcją 
młocą żonkę i wszystkie jej kłamli 
we słowa. Cała awantura była ja- 
sna: Wymówka z chorą matką, aby 
uzyskać tydzień swobody, wyjazd 
do Lyonu z ręczną torebka, zawie 
rającą tylko najpotrzebniejsze rze 
czy — to wszystko stładało się na 
"ajzwyczajnieszą w Świecie zdra- 
dę małżeńską. 

Nagłe młoda kobieta, której za- 
pewne było bardzo gorąco, co w 
danych okolicznościach nie mogło 
nikogo dziwić, zdjęła piaszczyk i 
rzuciła go na siatkę.. W tej chwi- 
li wypadło coś z płaszczyka prosto 
ns okrycie męża. 


Była to mała biała kuleczka, 
którą natychmiast rozpoznałam, 


Czułam jak blednę., Przejęła 
©nie trwoga przed dramatem, któ- 
ry teraz nastąpi. Te male confetti 
gipsowe wszystko zapsuże! Ryło 
nieodpartym dowodem kłamstwa, 
bytności w Nizzy i zdrady 


Zresztą gangsterzy, dawniej v 
tężni, zubożeli znacznie. Pozbawie 
ni głównej swej broni, pieniędzy, 
przestali być niebezpiecznymi. 

Niektórych ich przywódców 
dawno już unieszkodliwiła policja. 
Al Capone dostał 10 lat więzienia. 
Ralf Capone trzy lata, Terry Dru- 
gan 2 lata, Jack Crusick 5 tat, 
Wil Nemoth 10 łat, White 2 iata, 
Tony Volp i James Simmons skeza 
ni zostali na deportację, Jack Sint 
mons, Joe Aiello i Reo Baker zgi- 
ngli. 

Jednocześnie z powolnym upad- 
kiem gangyterów znikają również 
tajne kary i szynki, zwalczane 
przez hotele, które się zrzeszyty 
przeciw nim do walki. 

W Chicago wynik 13 lat prohi< 
hiefi. jest tragiczny: zginęło 250 

gangsterów i 200 policjantów, wy- 
dauo miljony dolarów na watkę z 
orzentytnictwem, nie mówiąc © 
zbrodniach, popełnionych przez 
gangsterów między sobą, okrytych 
dotąd tajemnicą. Kupcy chicagow= 
scy zapłaci miljony dolarów dla 
popierania zwycięstwa zbrodni, Od 
czasu jednak zniesienia prohibicji 
Chicago zmieniło wygląd. Policja 
zajęła się usuwaniem wszystkich 
organizacji, slnżących szantażowi 
i gwałtom. Około 30.000 bezrobot- 
nych znalazło pracę wskutek utwo- 
rzenia się nowych posad po zniesie 
niu prohibieji. 

Po 13 latach niepokoju Chicago 
oddycha teraz swobodniej. Gangste 
rzy są zniszczeni, a mali bandyci 
ścigani Są na kaźdym kroku i nara 
żeni na surowe kary, gdyż niedo» 
zwołóne noszenie rewolweru nara- 
ża ich automatycznie na karę 2-lel 
niego więzienia. 


zarzą 


Ale naszą Fabjanna zorjentowa- 
ja się natychmiast Z biyskawiczną 
szybkością chwyciła kulkę, mówiąc 
= pozorną swobodą: 

— Och, to cukiecek od mamy, 
Ep pesjami lubi anyżek w zukrze 
lesz. to barlze znaczne. 


1 już confetti znikło w jej we 
steczkach. Nieszczęśliwa zmuszała 
się do  uśmieciu,  przełykając 
wstretuną pigułkę gipsową jako do 
skonały przysmak. 


Miałam wtenczas lat osiemnaście 
i byłam bardzo wrażl.wa, Ta sceua 
wyprowadziła mnie zupełsie z rów- 
nowagi. Miafam cetotę płekać z 
odrazy i rozpaczy, chciało mi się 
głośno sziochać, widząc, jsi: ta ofia 
ra swego błędu połykała obrzydb 
we confetti. 


Od tego czasu nieraz w mojem 
życiu wahałam się w wyhorze dro- 
gi Nadewszystke jeżzn mężczyzna 
bardzo mnie pociągujący, który nie 
raz blaga} mnia bym go wysłucha- 
ła, mógł mnie łatwo doptowadzić 
do zapomnienia o moich obowiąz- 
kach. Ale gdy moje serce zaczęła 
silniej bić, gdy nie byłam już pa- 
nią swoich zmysłów, wtedy odczu 
walam nagle cdrażający posmak 
gipsu w ustach — straszliwy po- 
smak kłamstwa, fuiszywych wymó 
wek, krzywoprzysięstwa,.. A kiedy 
Gerard umarl, było już zanóżno... 
Byłam już starą kobietą, n ten męż 
czyzna przestał mnie kochać miła- 
ścią kochanka, 


Miałem ochotę spytać panią 
Jontlers o nazwisko tego mężczy- 


zny... Ale milczałem z obawy utra. 
cenia najpiękniejszej iluzji... 


Wiadomo lity 


NOCNE DYŻURY APTEK. — 
Dziś w nocy dyżurują następujące 
apteki: Sukc, M.  Kasperkiewicza 
Zgierska 54); Sukc. a. Sitkiewicza 
[Kopernika 26); J. Zundełewicza 
Plotrkowska 25); S Bojarskiego i 
W. Szata (Przejazd 19); M. Lipca 
(Piotrkowska 193); A. Richtera i' 
B. Łobody (11 Listopada 56). 


ŻYWNOŚCIOWA AKCJA ŚWIĄ: 
TECZNA. — Komitet lokalny frm- 
duszu pracy w Łodzi przystępuje 
obecnie do akeji żywnościowej. Po 
czawszy od Ania dzisiejszego komi 
tet wydawać będzie tym robet 
kom sezonowym, którzy nie mają 
prawa do zasiłków ustawowych, 
specjalne talony na żywność, Za- 
interesowani powinni, celem zareje- 
strowania zgłosić się w biurze roz 
dzielczem komitetu przy ul. Na- 
wrot 84. 


PIERWSZE OFIARY NA BEZ- 
ROBOTNYCH. — W związku z 
apelem komitetu funduszu pracy 
do nołeczeństwa w sprawie skla 
ślanfu ofiar na bezrobotnych za- 
wiest życzeń świątecznych i nowo- 
rocznym, wpłynęły do komitetu 
w dniu wczorajszym pierwsze ofia- 
ry. Ofiary miast życzeń złożyli sta- 
tósta grodzki, Kazimierz Podobiń- 
ski — 10 zł, inż. St. Święcicki — 
g zł, Jan Szolc — 25 zł. 1 WŁ Fi- 
lipczak — 1 zł. 


POWRÓT DZIECI z KOLONJI. 
— W dniu wczorajszym powróciła 
do Łódzi grupa dziec” w liczbie 
40, która przebywała przez mie- 
<iąc na kolonjach wypoczynkowych 
w Sulimowie, Na dworcu Kaliskim 
witali powracającą grupę dzieci ro- 
dzice i delegaci komitetu woje- 
wtdzkiego. 


p; Dokładne trawienie zapewniają 
Zioła Prseczyssesające 
KARPIŃSKIEGO 


STREJK W ALEKSANDROWIE 
— Wozoraj wybuchł strajk w tkal 
ni mechanicznej Tencera w Alo- 
ksdmdrowie. Pracę porzuciło około 
70 robotników, Jak się okazuje. 
firma zalega z wypłatą zarobkó' 
w niezależnie 9q tego, zapowiedzia- 
tx redukcję płac, na co robotnicy 
uje. chcieli się zgodzić. 

W dniu wczorajszym delegacja 
strejkujących  interwenjowała w 
inspekcji pracy. Strejk ma przebieg 
spokojny. 


„ZASIŁKI DLA | BEZROBOT- 
NYCH. — Zarząd głównego fundu- 
szu bezrobocia ustalił preliminarz 
budżotowy F. B. na T kwartał 1934 
rckn. Preliminerz na cały rok 1934 
zostawiony bedzie po przyłączeniu 
do funduszu bezroboria pañstwo- 
wych urzędów pośrednictwa Dra 
cy. 

Preliminarz na I kwartał ustala 
ńa zasiłki dia bezrobotnych robotni 
ów sumę 9.482.400 zł. w przewi- 
dywamin, że uprawnionych do pa 
bierania ustawowych zasiłków x 
funduszu bezrobocia będzie okoła 
65.000 osćd. 

Po stronie dóshodćw preliminarz 
przewiduje sumę  7,650.000 zł. 2 
tytułu wkładek za ubezpieczonych 
robotników, oraz ustawowej dopła 
ty ze skarbu państwa. 


WZROST BEZROBOCIA. 
Ticzba zezrobotnych, zarejestrowa- 
nych na terenie całej Polski w dniu 
16 b. m wynosiła ogółem, 807.690 
©s6b, wykazując wzrost  bezrobo- 
cia w ciągu tygodnia « 34,639 
otób. 

W Warszawie (wraz z okręgiem! 
zarejestrowanych było 32,525 bez 
robotnych, t. j. o 1,807 csćb wię- 
cej niż w tygodniu poprzednim. | 

l 


Liczba bezrobotnych w Łodzi (wraz 
z okręgiem) wzrosła w ciągu tv 
gofnia o 4,065 osób i wynosiła 
86,181 osób. t. ii o 1,980 osób 
więcej, niż w tygodniu poprzed- 
nim 


21.XI1 — „GŁOS PORANNY" — 1933 


Wizyśa u asa hippiki polskcicj 


Przed wielu laty w Warsza- 
wie, idąc wzdłuż Al. Jerozolim 
skich. zostałem  zalrzymany 
prz jakiegoś 
jeźdźca, który poprosił mnie 
uprzejmie o kupienie w pobli- 
skim sklepie trochę cukierków 
gdyż. aby nie robić zbiego' 
ska, nie chciał zsiadać z koni. 
Potem powiedziano mi, że był 
to as polskiej bijpiki p. płk. 
Rómmel. 

Upłynęło wiele lat. Nazwisko 
płk. Rómmla spotykałem  cią- 
gle w pismach, Gzytałem o je- 
go sukcesach w kraju 1 zagra- 
nicą, o zasługach, położonych 
dla polskiej hippiki, 

o wspaniałych nagrodzch 

i tryumfach. 

Nic więc dziwnego, że kiedy 
płk. Rómmel przybył do Ło- 
dzi, pospieszyłem złożyć wizy- 
tę najlepszemu polskiemu jeżdź 
cowi i staremu „znajomemu“ z 
Warszawy. 

Nie pamiętał mnie  oczywt- 
ście. Nie przeszkadzało to jed- 
nak, aby przyjął mnie jaknaj- 
serdeczniej i podzielił się ze- 
mną bardzo ciekawemi wynu- 
rzeniami, l4 
Płk. baron Karol Rómmel przy 
był do Łodzi na dłuższy okres 


wojskowego | 


dobrych ieżdźców 


Będzie: tu prowadził kursy 
|jazdy konnej przy powstałym 
| Klubie Jeździeckim.  Inicjaty- 
|wa stworzenia lakiego klubu 
powstała już bardzo dawno w 
gronie przedstawicieli wielkie- 
go piz.nysłu łódzkiego. Wie- 
le jednak przeszkód. a między 
innymi brak odpowiednich po- 
mieszczeń stało na  przeszko- 
dzie do zrealizowania pla- 
nów. Wreszcie w ubiegłym ro- 
ku zdołano zakupić posesję, 
przy ulicy Zakątnej 82 i tam 
w byłej sali gimnastycznej Ł. 
T. S. G. 

zbudowano ujeżdžalnię. 

Sąsiednie pomieszczenia prze 
budowano na sale klubowe, 
szatnie i najnowocześniej urzą- 
dzone stajnie. Następnym eta- 
pem pracy było zwrócenie się 
do płk. Rómmla, który w tym 
czasie wystąpił już z wojska z 
prośbą o zajęcie się klubem. 

Teraz istnieje już klub, liczy 
ponad sześćdziesięciu człon- 
ków, a w stajniach klubowych 
jest już ponad trzydzieści ko- 
ni. Część z nich stanowi wła- 


wiedział nam p. Rómmel 
jest 

spopulsryzowanie hippiki 
tak zaniedbanej w naszem mie 
ście. Narazie klub stanowi za- 
mknięte grono, w najbliższym 
jednak czasie zostanie uprzy- 
stępnione zarówno nauczanie 
jazdy, jak i korzystanie z urzą 
dzeń klubowych szerokim ma- 
som. 

— Niemcy — mówi wybitny 
jeździec — zorganizowały nie- 
dawno bieg sztafetowy wzdłuż 
granie, w którym wzięło u- 
dział 50 tysięcy koni, My nie 
mogliśmy się zdobyć mawet na 
dużo mniejszy wysiłek. 

Nie posiadamy kadr wyszkoło- 
nych instruktorów, 
pracujemy jeżeli, chodzi o hip- 
pikę, pociemku. Naszym  błę- 
dem jest w pierwszym rzędzie 
mierzenie umiejętności jazdy 
ilością zdobytych nagród, Ro- 
bimy mniejwięcej tak, jak «3 
się często dzieje z pojedynka- 

mi. — 

Do fechmistrza przybiega na 

dygocących nogach jakiś jego- 


sność klubu, część prywatną 
własność członków, dziewięć 
koni przywiózł ze sobą płk. 
Rómmel. 

Zadaniem klubu — jak po- 


punktem niezgody między szoferami i ich pra- 
codawcami 


W dniu wczorajszym odbyła 
się w inspekcji pracy pod 
przewodnictwem inspektora III 
okręgu, p. Wyrzykowskiego 
konferencja w sprawie zawar- 
cia umowy zbiorowej pomię- 
dzy przedstawicielami związku 
właścicieli autobusów,  sam»- 
chodów ciężarowych i taksó- 
wek, a związkiem zawodowym 


szoferów. 
W czasie konferencji delega- 
ci szoferów sprecyzowali swe 


postulaty odnośnie zmiany wa 
runków płacy, wskazując na 
to, że iwja część szoferów za- 
trudniona jest ponad ustawową 
normę, t. zn. po kilkanaście go 
dzin na dobę. Aby stan ten o- 
statecznie zmienić, szoferzy za- 
proponowali zaprowadzenie 
dwuch zmian i jednocześnie 
nieznaczną zniżkę płac, tak, a- 
by można było w rezultacie za- 
trudnić w  przedsiębiorstwa'h 


samochodowych jeszcze kiiku- 
set szoferów, 

W odpowiedzi przedstawiciel 
pracodawców wyjaśnił, że pro 


Gaz- 
— Proszę pani, moje serce plonie 
— Wolałabym szklandkę gorącej 


pozycje szoferów nie są do 
przyjęcia, albowiem wprowa- 
dzenje drugiej zmiany nie wy- 
trzymuje żadnej kalkulacji 


Li 
spowodowałoby wiełkie deficy- 


ty, tembardziej, że ostatnio o- 
broty przedsiębiorstw transpor 
towo - samochodowych, auto- 
busowych i dorożek samocho- 
dowych spadły w znacznym 
stopniu. 


Po dłuższej dyskusji wreszcie 
uzgodniono szereg punktów, 0- 
statecznie jednak do porozu- 
mienia jeszcze nie doszło, Dal- 
szy ciąg konferencji odbędzie 
się w dniu 4 stycznia 1934 r. 


1a) 


PZA 
O NIA 


doska 


s 


żarem dla 
herbaty. 


Początek o g. 4-ej 


Kapitalne areydnieło reżyserji 
E. A. Dupont'a 


KOBIETA- ORCHIDEA | 


Nadprogram: Mecz dźwiękowy 


POLSKA- NIEMCY. 


mość i błagalnie prosi o uau- 
czenie go fechtunku, gdyż za 
kilka dni ma pojedynek. Oczy- 
wiście fechmistrz zdoła poka- 
żać tylko dwa czy trzy zasad- 
nicze ruchy i pozycje. Jeżeli 
się jednak zdarzy, że w poje- 
dynku zwycięży jego uczeń, 
miasto obiegnie fama, że to wy 
bitny szermierz. I niewątpliwie 
taki pan więcej, w życiu nie 
będzie się uczył szermierki, be 
przecież zwyciężył w pojedyn- 
k 


Tak niestety ea naszą hippi- 


Dwie czy trzy nagrody wy- 
starczą, aby uznać jeźdźca za 
mistrza. A wtedy napewno 
przestanie juź uczyć się jazdy, 
chociaż ma jeszcze kolosalne 
braki. Dlatego zadaniem klu- 
bu będzie w pierwszym mzę- 
dzie praca nad młodzieżą, jako 
elementem jeszcze niezepsu- 
tym. 

Rozmawialiśmy jeszcze dłu- 
go. W pokoju płk. Rómmla w 
Łodzi jest cząstka zaledwie 
tych nagród, jakie zdobył w cią 
gu swej długoletniej, chlubnej 
karjery sportowej. Ale i to wy- 
starczy, — skoro nawet Niem- 


mach 


cy w swych fachowych pis- | 


Nr. 355 


Pik. Rómmel stara się w Łodzi stworzyć kaciry 


mówią o p. Rómmiłu jako o 
le świata, — 
by ocenić międzynarodową kle 
sę naszego asa hippiki. 

Płk. Rómmel wstąpił w 1908 
roku do armji rosyjskiej do 
lejb gwardji izmajłowskiej. Mi- 
mo, iż był oficerem piechoty 
zdołał po roku służby zdobyć 
pierwsze miejsce w konkursie 
oficerów jazdy rosyjskiej i re- 
prezentować Rosję na olimpja- 
dzie w Sztokholmie, gdzie 
zdobył pierwsze miejsce, 

Wytworzyła się nawet dość 


paradoksalna sytuacja, gdyż 
wielki książę 
polecił oficerom jazdy uczyć 


się jej u oficera piechoty. 

Po odbyciu kampanji świa- 
towej w roku 1919 pułkownik 
Rómmel wstąpił do ms%uji pol- 
skiej i przez cztery lata - był 
instruktorem skoków przy ko- 
lejno trzech szkołach brygado- 
wych. W rokn 1923 wyjechał 
poraz pierwszy z ekipą zagra- 
nicę. Przyszły pierwsze sukce. 
sy z Nicei i Rzymu — zdoby: 
cie II miejsca w puharze na 
rodów. Potem trzy wyjazdy da 
Ameryki, dwa do Nicei uwień- 
czone niebywałymi sukcesami, 
potem medal na olimpjadzi 
dwa srebrne w Amsterdamie. 
Powódź nagród spada na jeźdź 


gów polskich podczas pobytu 
w Londynie. Polacy wywożą 
sześćdziesiąt nagród, z czego 


większość zdobywa płk, Róm- 
mel. 


Były dobre czasy — mówi 
płk. Rómmel — ki > 
w Lwcernie zdobyliš B5 na- 


gród na 37 konkurencji... 

— A w dwuch? 

— W tych dwuch nie starto» 
waliśmy, gdyż gospodarze, 
szwajcarzy, prosili nas o to. 

W Ameryce, na Broadwayu 
wielka świetlna reklama wzy- 
wała wszystkich do przybycia 
na stadjon w Madisson Square 
Garden, by ujrzeć najlepszych 
jeźdźców światła - polaków. 

Tak, to były dobre czasy! 
Będziemy się teraz w Łodzi sta 
rać, a może praca da jakieś 
rezltaty i wychowamy poko- 
lenie młodych ludzi, godnych 
starych tradycji jeździeckich 


— kończy płk. Rómmel. 
Wierzymy, że tak będzie 
J. N. 


p. wojewody 


Zasiłki doraźne wypłacone będą w wysokości 


"40 zł. dia żonatych i 


W dniu wczorajszym udała 
się do urzędu wojewódzkiego 
specjalna delegacja przedstawi 
cieli związków zawodowych se 
zonowców „Pracy" i Z. Z. Z. z 
pp. Ortelem i Modrzejowskim 
na czele, celem interwenjowa- 
nia w sprawie szybkiej wy- 
płaty zasiłków na święta bez- 
robotnym robotnikom sezono- 
wym. 

Delegację przyjął p. wojewo 
da Hauke - Nowak, który wy- 
jaśni, iż sprawą  sezonowców 
łódzkich zajął się osobiście. — 
Przed kilku dniami bawił w 
tej sprawie specjalnie w Wa:- 
szawie i wespół z komisarzem 
rządowym Łodzi. inż, Woje- 
wódzkim interwenjował w mi- 
nisterstwie opieki społecznej, 
domagając się, aby  uskutec:- 
nióno jeszcze przed świętami 
wypłatę zapomóg. W minister 


stwie postulaty Łodzi rozstrzy- 


10 zł. dla kawalerów 


gmięte zostały w ten sposób, że 
robotnicy, którzy pnzepracowa 
li 156 dni otrzymają zapemo- 
gi z funduszu bezrobocia, pw- 
zostali, którzy tego okresn nie 
przepracowali otrzymają zasił- 
ki doraźne w wysokości 40 zł 
dla posiadających na utrzyma- 
niu żonę i rodzinę i 10 zł dla 
kawalerów. 

Zasiłki te zostaną prawdo- 
podobmie wypłacone jeszcze w 
bieżącym tygodniu. 


Kiedy grudzień 
zaczął mieć 31 dni 


W r. 1586 Polska, idąc 4» 
przykładem większości państw 
katolickich, rozstała się z ka- 
lendarzem Jujlańskim i wpro 
wadza kalendarz Gregorjański 
czyli t. zw. „nowy styl“. usta- 
nowiony przez papieża Grzegu 
rza XIII w r. 1582, W tym ce- 
lu przedłużono grudzień o 10 
dni, przeskakując z 22 na 31 


gr. 355 
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Feljeton 
Coctail Świąteczny 


Wczesny zimowy mrok. Migo- 
tące kryształki lodu, Dekoracyjna 
biel dachów, Okna oślepie, skute 
pkowami mrozu. Ślady stóp w mięk 
kim śniegu. Po wymiecionych uli- 
each błąka się zimny wiatr. Skulo: 
ne plecy przenika dreszcz. Kroki 
brzmią rytmem przyspieszonym, 
Kroki zwalniają tempo w blasku 
sżyb wystawowych. Oczy wpatru- 
Ja się tęsknie w rzęsiście oświetlo 
ny prostokąt. Symtonja świateł i 
barw ciągnie wzrok. Promienne 
napisy głoszą: „Na gwiazdkę! Upo- 
minki świąteczne!” Siwobrcdy pocz 
elwy dziadunio dźwiga tradycyjne 
brzemię. Za nim krok w krok postę 
puje chudy kryzys, Zawistnem 
okiem typie na torbę z sodarkami. 
Ciężką ręką raz po raz iuszczupla 
jej zawartość. 

Zły bezlitosny kryzys nie uznaje 
świątecznych dni. Nie uznaje radoś- 
ci kupowania, ohdzielania upomin- 
kami. Kleszczowateni palcami od- 
eiga wiatrem podszyte poły od 
jasnych strojnych okien wystawo- 
wych. Za jego sprawą wiele nóg 
nic przestąpi progu wspaniałego 
sklepu, za jego to Sprawą prze- 
Śliczne zabawki nudzą się bezczyn 
nie na półkach sklepowych, z jego 
to powodu szeregi barwnych cie- 
kawych książek pokrywają się ku- 
tzm w księgarniach, Kryzys... 
westchnienie rezygnacji. Któręś ma 
lutkie usteczka krzywią się z roz- 
cząrowaniem. 

Mrok, skradający się cichy mrok, 
«żywiony nieskazite'ną biela wi 
jących lekkich platków. 
nad glowami rozvłyskują lataraia | 
Po chodniku tętnią kroki. Liczne 
pospieszne kroki, niecierpliwe. u- 
ciekające przed zbunem,  ztatero- 
wane, spieszące do licznych zająć, 
nie mające chwili czasu do strace 
nia. Po chodniku  rozbrzmiewają 
kroki, powolne, wlokące się kroki, 
obojętne na chłód, nie spieszące 


nigdzie, bezcelowe, smutne, bezdo- | | 


mne.... 

Po chodniku suna kroki. Chwiej- 
ne plączące 
taczające się, przerywane łoskotem ; 
upadku Zakupy, Świąteczne zaku- j 


W takt kroków chwizia się pacz 
Ki. Liczne paczki, torebki na Świę 
fa, w luksusowem opakowaniu, w 
zwykłem opakowanin, zawieszone 
na sznurkach kołyszą się majesta- 
tycznie na wydatnych  brzuchach, 
obracają się wesoło w zgrabnych 
delikatnych rączkach, drżą w ze- 
sztywniałych z ztmaa, czerwonych 
spierzchłych dłoniach, Kroki, mia- 
1owe kroki na małym odcinku wi- 


W ufryzowanej głowie nurtuje 
gorycz nagle obudzonyck dale- 
kich wspomnień dzieciństwa, W 
gardle coś dławi. Gwiadzka? I one 
niegdyś świętowały gwiazdkę. Tyi- 
ko, że wydaje się to tek odległe... 

„Kupujcie na święta!" Ochrypłe 
głosy sprzedawców ulicznych za- 
shwalają coś bezustannie „za jed- 
ne 20 groszyl” W  zaglęb'aniach 
'nurów, we wnękach domów poroz- 
siawiane kosze reprezentują han- 
del uliczny. Wokół różnorodnego 
towaru grupuje się garstka cieka- 
wych. Krzykliwy natężony głos 
poleca, namawia zuchwale. Po tro 
tuarze nełzają tekturowe kraby, 
wprawiane w e-h prymitywny 
mechanizmem, Skostniała reka nie 
zmordowanie pociąga za sznurek, 


ie kroki, niepewne za || 
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Dolar -siałą jednosikką 


Jak obliczać należności w walucie amerykańskiej ? 


W swoim czasie sąd okregowy 
w Łodzi rozpatrywał charaktery- 
styczną sprawę, dotyczącą przewa- 
lutowania nałeżności z tytułu dłu- 
gu w dolarach na złote polskie 
po kursie pierwotuym przed spad- 
kiem dolara. 


Francuska spółka akcyjna „Eta- 
blissenients Pisch'*, wystąpiła prze 


ciwko firmie „Sklep konfekcyjny |: 


Lewin i Ajzen” o należności z ty- 
tułu otwartego rachunku w sumie 
643 dolary. 

Firma Lewin i Ajzen zwlekała 
z zapłaceniem należności, zaś w 


międzyczasie nastąpił znaczny spa |le 


dek dolara, Wówczas gdy kurs do 
lara wynosii zł. 8.90, francuska 
firma wystąpiła do sądu o zasądze 


nie należności po kursie zł. 8.90 
za dolara. 

Dłużnicy usiłowali 
dług po kursie zł, 6.20. 

Na rozprawie pełnomocnik firmy 
„Lewin i Ajzen* dowodził, iż fran 
cuskiej firmie ed jego klientów 
należy się jedynie 290 dolarów, a 
nie, jak podano w skardze 643 do- 
tary. 
Okazało się, iż pomiędzy obu fir- 
mami została zawarta umowa, na 
mocy której firma dłużna obowia- 
zała się regulować dług po kursie 
dziennym dolara zł. 8.88, nawet w 
wypadku, gdyby dolar Stał o wie- 
wyżej. 
Wobec tego firma Pisch prosita 
tąd o zasądzenie sumy po przewa- 
lutowaniu kwoty, 290 dolarów, do 


wyrównać 


PRACOWNIA UBIORÓW DLA DZIECI I PODLOTKÓW p. f. 


„FIELETTE” 
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|-sze PIĘTRO — 


wykonywa. zamówienia z materjałów własnych i powiersonych 


ELEGANCKO I TANIO 


Z sali odczyłowej 


Wyjście z kryzysu 


W auli wyższej szkoły politycz 
nej w Warszawie wyg:oszona zo 
stała przez doktora uniwersytetu 


| 


Prelcgent wykazał, iż źcódła kry 
zysu tkwią w walec podjętej w uw 
biegiem stuleciu przez wielkie mo 


strassburskiego p. Lecna Weisstel- |carstwa o supremację polityczną, 


da prelekcja na temat „Przyczyny |gospodarczą i 


Hnanvową oraz © 


i drogi wyjścai z kryzysu Świato- |władzę nad posiadłościami kolonjal 


wego”. 


BRZKONKURENCYJNY § 
REPERTUAR FILMOWY 
Dźwiękowego Kina 


„CAPITOL” | 


Raiski Pial 


z Dolores Del Rio 
Wkrótce ! 
Wielki Świąteczny Program | 


Urwis Z Hiszpanii 3 


Po  „Szechereaadzie* naj- 
wspanialszy film sezonu z 
królem humora EDDIE 'CAN- 
TOREM 


ý Film, który 
Ą i umysły widzów! 


| Wuj Mozes 


| Genjalnego piewcy poezji ży: 
dowskiej. autora powieści „BóG 
ZEMSTY*, SZALOMA ASZA 


i KAWRLKADA 

Najwspanialsze widowisko 
filmowe. W. rol. gł. CLIVE 
BROOK i DIANA WYNARD 


i Bunt Młodzieży 

Króla reżyserów s 
Cecil B. de Mille'a 

z CHARLES BICKFORDEM 


waruszy serea 


f jedynie i wi 


nemi, Walka doprowadziła z jed- 
nej strony do emancypacji gospo- 
darczej narodów kontynentów poza- 


M europejskich, podważając egzysten 


cję przemysłu Europy, obliczonego 
na zbyt do tych krajów. Z drugiej 
ttrony — jako skutek wtórny — 
wynikiem tej walki była wojna 
światowa, która zniszczyła jedną 
czwartą wszystkich bogactw Euro- 
py, nie licząc już ekonomicznych 
strat, wynikłych z oderwania dzie 
siątków, miljonów ludzi od twór- 
czej pracy oraz dezorganizowania 
istniejącego przed wojną aparatu 
międzynarodowej wymiany  _gospo- 
darczej. 

Prelegent na podstawie niezwy- 
kle trafnych i jaskrawych zestawień 
zobrazowal tragizm paradoksal- 


j|ność sytuacji, wskazując, iż Świat 


znosi głód i nędzę w okresie kiedy 


g||zarówno ziemia jak i technika w 


wydajności swej osiągnęły najwyż- 


H |sze dotąd w dziejach możliwości. 


W drugiej części odczytu prele- 
gent wytknął drogę wyjścia z kry- 


Q |rysu, wskazując na Środki zrówno- 


ważenia stosunku produkcji i kon 
sumcji, co osiągalne jest jednak 
cznie przy dobrej 
woli wszystkich współzawodniczą- 
gych narodów. 

Prelekcja powyższa, zarówno ze 
wzgledu na treść jak i ujęcie wy- 
wołała w sferach gospodarczych i 
naukowych stolicy duże wrażenie. 


twarzy asystuje cisepliwie ubogie- 
mu widowisku. 

Wiatr dmie, mróz szczypie, śnieg 
układa się miękko. Wśróć czar- 
nych prętów żelaznych koszy ulicz 
nych rozpalony węgiel żarzy się ja- 
sną czerwienią Dziesiątki rąk wy 
ciągniętych, siaych, zeszty w aiałych 
z zimna, chciwie ws ałaniają ciepło. 
Wokół ulica faluje, ulica tętni gwa 
rem. Krzyżują się uśmiechy, słowa 
okrzyki, życzenia. Liczniki takso- 
metrów skaczą. Benzyna eksplodu 
je. Ramię w mundurze na posterum 
ku hamuje rozpędzone pojazdy. 

Jaskrawy neon nad barwnym 
plakatem oświetla twarz gwiazdy 
filmowej. Standardowy uśmiech 
przylepiony - do malowanych ust. 
W cieniu olbrzymich rzes czai się 
wampir z Hollywoońu  Supertilm. 
arcyfihn, kto. pójdzie go obejrzeć? 

Gwiazdka. Poważny dźwięk 
dzwonów. Uroczysty motyw kolen 
dy. Na sztywnych wiecznie zielo- 


nych gałązkach srebrzą się nitki 


Stłoczona grupka  wynedznistych 


szronu, Dziecięce oczy płoną otze 


kiwaniem. Za zamkniętemi drzwia- 
mi ktoś krząta się tajemniczo. Si- 
wobrody dziadunio o śnieżnych 
lekach uśmiecha się obiecująco. 
Coś niecoś przecież uszczknął kry- 
zysowi: kolorowe błyszczące kule, 
płonące świeczki, srebro i zieleń, 
zapach świerku, atmosterę święta 
i chwilowej pogody. Na posadzce 
galopują konie na biegunach. Na 
długich stałowych szynach podska 
kują niezdarnie miniaturowe kolej- 
ki. Śmigła małych samolotów obra 
caja się z szumem. Drewniane pro 
stokąty i kwadraty czekają na nie 
letnich architektów. Czyjeś małe 
rączki pastwią się nad  lalecznym 
tułowiem. Z tryumfem wyciągają 
trociny z porcelanowego wnętrza. 

Pod choinką zaporiniana drzemie 
książka z baśniami. Odurzona cie- 
plem i blaskiem mamrocze cné 
przez sen o czerach i kryształo- 
wych pałacach. Lecz nikt iej ja- 
koś nie słucha.... 

Antonina Wareńska. 


których firma przyznaje się, co wy 
niesie po kursie jednego dolara zł. 
8.88 sumę zł. 2,007. 

Sąd okręgowy stanął na stanowi 
sku, że dolar wówczas był stałą 
jednostką obliczeniową i zasądził 
na rzecz firmy francuskiej „Eta- 
blissements Pisch” zł. 2,007 wraz z 
proc. i kosztami za prowadzenie 
sprawy. 

Firma „Lewin i Ajzen* wniosła 
skargę apelacyjną. 

Sąd wyrok Sądu okręgowego w 
Łodzi w całości zatwierdził, odda- 
lając tem samem skargę apelacyj- 
ną firmy „Lewin : Ajzen”, 

Wyrok ten ma zasadnicze zna- 
czenie. 


W sobotę, dnia 6 stycznia 1934 
r. o godz. 12.30 w sali towarzystwa 
kredytowego m. Łodzi przy ul, 
Pomorskiej 21, odbędzie się, stara 
niem wojewódzkiego komitetu „dni 
przeciwgruźliczych” pod protekto- 
ratem p. wojewodziny Hauke 
Nowakowej i komisarza rządowego, 
Wojewódzkiego, akademja przeciw 
gruźlicza pod hasłem niesienia po 
mocy dziatwie gruźliczej w Łodzi. 


dla ubogiej dzi 


W związku z decyzją komisarza 
rządowego, Wojewódzkiego i wo- 
bec nadchodzących świąt Bożego 
Narodzenia, dziś w czwartek, dnia 
21 b. m. wydział opieki spolecznej 
zarządu m. Łodzi przystąpił do roz 
dawnictwa paczek żywnościowych 
najuboższej dziatwie  chrześcijań- 


0000000000440949000909090 


świąteczny program 


Prokurator 


Brodnie- 
wicz 


Smosarska 


Stani- 


? Mirska sławski 
Grantin 


WODY KOLOŃSKIE 
, i KWIATOWE 


PRZODUJĄCE W 
w POLSCE 


j 


Zofia Nalkowska w Łodzi 


na akademii przeciwgruźliczej 


W akademji tej wezmą udzial 
przedstawiciele świata Iekarskiego, 
literackiego i muzycznego. Zazna 
czyć należy, że m. in. w akademji 
weźmie udział laureatka nagrody 
m. Łodzi, znakomita powieściopi- 


-|sarka, Zofja Rygier - Nałkowska. 
A 


SZCZAWNICKA JÓZEFINA 
usuwa chrypkę i zaflegmienie w grypie 


Paczki żywnościowe 


atwy na święta 


skiej, uczęszczającej do szkół po- 
wszechnych, Zaznaczyć należy, że 
każda paczka zawiera pszenne pie- 
czywo, wedlinę i słodycze. 

Akcja rozdawnictwa paczek ży- 
wnościowych zostanie łącznie 7369 
dzieci łódzkich. 


arand-Kino 


Ostatnie 2 dni! 
Gwóżdź sezonu 


Pod 


to film 


Pregierzem 


Nancy Carroll 


Nadprogram: Dodatek 
Paramountu i P. A. T, 


bokale rozrywkowe 
czynne w niedzielę, 
dnia 24 b. m, 


Jak się dowiadujemy. w nit 
dzielę, dnia 24 b. m, czynne 
będą wszelkie lokale rozryw- 
kowe, jak teatry, kina, dancin 
gi i t. d, Również otwarte bę- 
dą restauracje i cukiernie, 


Wy ory 
do rad gromadzkich 


W dniu wczorajszym w go- 
dzinach wieczorowych otrzy- 
maliśmy wyniki wyborów da 
rad gromadzkich na terenie pu 
wiatu łódzkiego. 


Ogółem w 16 gmin: 
| brano 232 radnych. W 7 gmi- 
nach głosowanie nie zostało 
przeprowadzone, ponieważ wy 
stawiono tylko jedną listę, w 9 
innych dwie listy. Z pośród 
232 wybranych radnvgh, 207 
przeszło z listy nr. Í, zaś 25 z 
list pozostałych. 


h wy- 


Teatr i muzyka 


TEATR POPULARNY. 
Dziś i jutro o godz. 815 wiecz. 
po raz ostatni przed: świętami re- 
welacyjna sztuka w 3 aktach. 


TEATR MIEJSKI 
Dziś „Pieniądz to nie jest wszy- 
» 


piątek  komedja  Morstina 
„Dzika pazezoła™, 

W sobotę z powodu wigilji Bože- 
go Narodzenia pszedstawienie za- 
więszone. 


ŁÓDZKA ORKIESTRA FILHAR- 
MONICZNA. 

Po dłuższej przerwie odbędzie się 
w filharmonji we wtorek, dnit 26 
grudnia o godz. 8.80 po poł pier- 
wszy wielki koncert syn:foniczny 
ledzkiej orkiestry filharmenicznej, 


z udziałem chóru mieszanego tow. 
amz. „łlazomir*. Jako dyrygenui 
wystapią Bronisław Szul: z War- 
szawy oraz prof. J, Zaks. Solistą 
teg" toncertu będzie wi vta- 
leutowany skrzypek jzysław 
Sztyglie. znany ze swoich koncer- 
tćw z filharmonji warszawski 
Program tego wielce interesujące- 
go koncertu zapowiada: Mendels- 
sohna — Pierwszą noe Walpurgji, 
Czajkowskiego —  Symfonja VI 
(patetyczna) oraz Mendelsohna — 
koncert skrzypcowy. Pomimo wiel 
kich kosztów organizacji tego kon- 
certu, dyrekcja wyznaczyła ceny 
tiletów bardzo -przystępne, a mia- 
nowicie od 1 zł. do 4 zł., które już 
nabywać można w kasie filharmo- 
oji. 


Impreży Ż. T. K. 


NAJBLIŻSZA WYCIECZKA 

W sobotę, dnia 23 grudnia br. 
odbędzie się wycieczka do Domu 
Sioryt przy ul. Północnej 39 i do 
Żłobka TOZ. przy nl. Północnej 
38. Zbiórka o godz. 10 rano przy 
ml. Północnej 39. 


KOLONJE ZIMOWE I OBOZY 

7 dniem 23 b. m. uruchomione 
zostają kolonje zimowe w Zakopa 
nem i Krynicy. 

Kolenja w Zakopanem nosi cha- 
rakter turystyczno - wypoczynko- 
wy. Mieści się ma w Jaszczurówce 
Budynki są duże, skanalizowane, 
zaopatrzone w światło elektryczne 
telefon i łazienkę. Pokoje obszerne 
2, 3 i 4-osóbowe. Codziennie będą 
się odhywały wycieczki do uro- 
czych zakątków Zakopanego. Kur 
sy narciarskie 7 i 10-dniowe pod 
kierankiem instruktorów. Jedzenie 
5 razy dziennie. 

Kolonja w Krynicy mieści się w 
jednej z najładniejszych willi. Kry- 
nica nietylko nabrała rozgłosu ze 
swych zdrojów kuracyjnych, ale 
słynie również ze sportów zimo 
wych. Pokoje są 2, 3 i 4-osobowe, 
dostatecznie - ogrzane, oświetlone, 
oraz zaopatrzone we wszelkie wy 
gody. 

Informacji udziela i zapisy przyj 
muje sekretarjat codziennie od 8-11 
ranc i 16 - 22 przy ul. Wćlczań- 
skiej 35, tel. 121-58. 


Aparaf do mierzenia 
miłości 


Lekarz angielski dr. Ateksander 


+ |Caunnon sporządził maszynę, któ- 


rą nazwał „krótko” psychostetotyr 
tografmeganomstr i twierdzi, że a- 
parat ten posiada rćżne fenome- 
nalne zdolności, a także potrafi u- 
stalić nprz. czy dwoje ludzi kocha 
się wzajemnie. Maszyna ta reaguje 
na wszystkie tak podniosłe, jak a- 
jemne wczucia; oraz myśli ludzkie, 
choćby i najskrytsze. Wynalazca 
spodziewa się, że maszyna jego 


znajdzie szerokie pole do popisu w 
kryminalistyce. 
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Co usłyszymy dziś przez radjo? 


Veee 


POLSKI * 
TELEFUNKEN 


staje zwycięsko w mety w zawodach 
o mistrzostwo na polu radjotechnikt. 

Po'ski Telefunken nie sna prze- 
strzeri i przeszkód. Bes paszportu, 
biletu i wiz mołesz codziennie odby- 
wać najciekawsze podróże, sam wy- 
znaczając marszrutę. 


Dzięki TELEFUNKEN poznasz 
Świat. Nieosiągnięta dotychczas pięk- 
| ność tonu. 


Żądajcie przed kupnem demon- 
stracji porównawczej. 


RADIO AUDION 
RADIO ALFA 


1,00 Gimnastyka i muzyka z płyt 

12.05 Drobne utwory Brahmsa 
(płyty). 
,85 Koncert szkolny z filhar- 
monji warszawskiej. 

15.30 Komunikat izby przemy- 
słowo - handlowej w Łodzi. 


Traugutta 1 
tel. 153-71 


Nawrot 1 
tel. 183-60. 


15,40 Koncert muzyki jazzowej. 

16,40 Przegląd czasopism kobie- 
cych. 

16.55 Koncert, 
Nadi (śpiew) i 
czówna (fortepian). 

18.00 Odczyt pt. 
pracy“ 

18.20 Słuchowisko pt. „Światło 
w grobie” pg. Rertona. 


| solistów. Celina 
| 19.25 Odczyt aktnalny. 


Olga Matusiewi- 


„O funduszu 


20.00 Koncert. 
21,00 „Skrzynka pocztowa tech 
niczna”. 


22,00 Piosenki w wykonaniu Zo- | 


tji Terne. 
22,15 Muzyka taneczna 


Najprzyjemniejszg i najbożyieczniejszy 


w EF TCC RZECE M TEREG 


szdkowy 


RER 


aparat grzejny 


Na raim i za sorówke 


POLECA WSZELKIE APARATY, 
ŻARÓWKI i LAMPY ELEKTRYCZNE 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 

Lipsk (390) 

22,50 Rondino Es-dur na 8 dę- 
tych instrumentów Beethovena i Se 
renada D-dur na 9 drewnianych M- 
strumentćw Marteau. 

Kalundborg (1153) 

21.35 Warjacje Brahmsa na te- 
mat z Schumana (fortepian na 4 


ręce). 

Midland Reg. (398) 

20.00 Koncert orkiestry smyczko 
wej (Concerto grosso Corellego, 
Koncert na fortepian i smyczki 
Bacha, Suita Warlocka, Intermez- 
zo w starym stylu Głazunowa). 

Medjołan (332) 

20.40 Opera Donizettiego 
pój miłosny”. 

Rzym (441) 

20.40 Operetka Kalmana Czar- 
daszka”. 


sNa- 


ODCZYT I HERBATKĄ 

W sobotę, o godz, 21 w lokalu 
tow. wygłosi odczyt p. dr. Ringel- 
blum z Warszawy n. t. „Żydzi w 
walkach wolnościowych w Polsce”. 

W niedzielę, dnia 24 i w ponie-. 
działek, dnia 2 b m. punktualnie o 
godz. 17 odbędzie się w lokalu 
tow, herbatka towarzyska. Wstęp 
dla członkćw i zaproszonych gości. 
000%0%24000000600000900090300 


SALA FILHARMONII 
Tel. 213-84. 
Wtorek, 


dnia 26 grudnia 
o godz. 8.80 po poł. 
Wielki koncert symfoniczny 
Udział biorą: 
(ŁÓDZKA ORKIESTRA FILRARMONICINA 
Soliści i Ghór Mieszany T-wa 
Muz. „HAZOMIR* 


Dyzyąenci: 
BRONISŁAW SZULC 1 J. ZAKS 
Solista: 
MIECZYSŁAW SZTYGLIQ 
skrzynce 
W programie: F, MENDELSSOHN: 
jPlerwsza Noc Walpurgj! op. 60, 

| Czajkowski: Symfonjs Vl-ta 
(patetyczna) 
F. Mendelssohn: Koncert skrzypeowy 
Bilety od 1 sł. do 4 zł. już nabywać 
można w kasie Filharmonii. 


SKLEP ELEKTROWNI 


Świąteczny program! 


Poraz pierwszy 


Przebojowa komedja' skrząca się 
dowcipem i szeregiem pikantnych 
i zabawnych sytuacji. L 


Przejazd 2 


Jeny miejsc: I seans 54 i 35 
nast. 85 gr., 1.09 i 1.30 


a 


Piotrkowska 1 


15, lełel. 134-42. 


Wszelkie pokazy nie obowiązują do kupna. 


w. Łodzi! 


Busterka w roli 


Passe-part. i bilety ulgowe, prócz urzędowych nieważne 


Świąteczny program! 
Poraz pierwszy w Łodzi! 


Nikt jeszcze nie widział Jepszej 
komedji i nikt jeszcze nie widział 


profesora. 


ADRIA 


0085006 
Ceny miejsc: 1 seans 54 i 85 gr 
nast. 54, 85 i 1.09 


L RUMO 


GIOS SPORTOWY 


Reprezentacja 


HAGA, 20 grudnia. (Tel. wł.) 
Reprezentacyjny zespół piłka- 
rzy krakowskich rozegrał w 
ubiegły wtorek późnym wie- 
tzorem zawody z drużyną Zwa- 
luwen, będącą nieoficjalnym 
zespołem reprezentacyjnym He 
landji, 

Zawody wdbyły się na wiel- 
kiem boisku w Hadze. Mimo, 
iż holendrzy byli przekonani, 
że uda im się pokonać prze- 
tiwnika, tembardziej, że był 
on zmuszony do gry w warun- 
kach dlań obeych, a mianowi- 
cie przy świetle elektrycznem. 
Meez zakończył się  zwycię- 
stwem piłkarzy Krakowa w sto 
sunku 4:3, przyczem decydują- 
ta 0 zwycięskim wyniku bram- 
ka padła w drugiej części me- 
czu. Do przerwy utrzymał się 
wynik remisowy 3:8. 

W ten sposób reprezentacja 

Krakowa odniosła swój dru- 
gi z kolei sukees, przyczynia- 
jąc się wałnie do podniesienia 
prestiżu piłkarstwa polskiego 
na Zachodzie. Zainteresowanie 
zawodami, jak na stosunki ho- 
lenderskie, nie było zbyt wiel- 
kie. Na boisku zebrało się 8 
tysięcy widzów. Tem większe 
jednak było ich rozczarowanie 
skoro zwycięstwo Krakowa sta 
ło się taktem dokonanym. 

Kraków wygrał  |zasłużenie. 
Drużyna grała tak dobrze, jak 
w Brukseli, przyczem znów bar 
dzo dobrą była linja ataku, w 
której rej wodzili Smoczek i 
Pazurek. Linji pomocy, dosko- 
nałej detenzywie, zarzucić chy 
ba można jedynie złiytnie trzy 
manie się w tyle. Kraków gó- 
rował technicznie i przeprowa 
dzał preeyzyjne kombinacje, u- 
stępował natomiast holendrom 
szybkością.  Holendfmy grali 
bezwzględnie, ostro, a chwila- 
mi nawet brutalnie. 

Pierwszą bramkę zdobył Zwa 
luwen ze strzału Brockena, leca 
wkrótce zrewanżował się Mal- 


Bliższych informacji 


Dancing, Bridge, Narty 


Wyjazd w dniu 30.XIL. 1933 r. 
Powrót w dniu 1, I. 1934 r. w nocy 


„ORBIS“, Piotrkowska 65, vis a vis Grand Hotelu. 


czyk i od tej ehwili Kraków 
przeważa, dokumentując to u- 
zyskaniem dalszych dwu punk- 
tów przez Pazurka i Ciszew- 
skiego. Następują jednak dwa 
celne strzały Berga i Brockena, 
którzy ustanawiają wynik re- 
misowy, utrzymany już do 
przerwy. 

W drugiej części meczu pa- 


pokonana 3:4 (5:3) 


cie, Decydujący o zwycięstwie 
Krakowa strzał oddał Ciszew- 
ski. Mimo gwałtownych afta- 
ków holendrów, którzy za 
wszelką eenę chcieli uzyskać 
zwycięstwo, Jub mrzynajmniej 
wyrównanie, Kraków bronił się 
dzielnie, kończąc mew zwy- 
cięsko. 

Zawody prowadził dobrze p. 


da jedyna bramka w 27 minu-| Langenus. 


(MKK - Łódź, dnia 21 grudnia 1933 


TT YTY 


Prasa belgijska zachwycona postępami polskich 


piłkarzy y 
Wspaniały sukces piłkar-; szego nawiązania stosunków 
skiej reprezentacji Krakowa | piłkarskich polsko - belgij- 


odniesiony w spotkaniu z nie- 
oficjalną reprezentacją Belgji, 
jest żywo omawiany przez 
sportową prasę belgijską. 
Wszyscy zgodnym chórem 
wyrażają się bardzo pochleb- 


nie o grze polaków i wyrażają 


(ździwienie, że od chwili pierw- 


Łagiewniki dla narciarzy 


Miasto oddaje własne tereny celem krzewienia 
sportów zimowych 


Sporty zimowe, propagowa- 
ne usilnie przez czynniki pań- 
stwowe, rozwinęły się do kolo- 
salnych rozmiarów, Zwłaszcza 
narciarstwo, zdobywszy sobie 
przebojem młodzież i organiza- 
cje P. W. święci wielkie try- 
umfy propagandowe. Sport ten 
uważany wyłącznie za sport wy 
sokogórski, pojmowany jest 
dziś inaczej, Dla młodzieży jaz 
da na nartach — to ambicja. 
Każdy garnie się do zdobywa- 
nia terenu, poznawania  pięk- 
na krajobrazu zimowego, tury- 
styki narciarskiej, nie więc 
dziwnego, że w każdym za- 
kątku Rzeczypospolitej sylwet 
ka narciarza stała się zjawi- 
skiem bardzo częstem, 

W Łodzi pęd do narciarstwa 
dał się zauważyć dopiero w ro- 
ku bieżącym. Niestety, nie ma 
my odpowiednich terenów w 
pobliżu i to skłoniło niektóre 
organizacje do wyruszenia w 
okolicę Tuszyna, Zgierza, Tub 
Głowna, w poszukiwaniu do- 
godnych terenów. 

Miejski komitet W. F., 


dą- 


żąc do propagandy sportów zi- 
mowych pragnął dostarczyć po 
czątkującym narciarzom 


Nowv Rok w Zwardoniu 


na- 


szym odpowiednich terenów — | od drzew, gą też wzgórza, 


W związku z tem komisja pro- 
pagandowa odbyła, kogferen- 
cję z komisarzem m. Łodzi, 
inż, Wojewódzkim, na której 
postanowiono udostępnić całej 
Łodzi uprawianie narciarstwa i 
oddać znaczne tereny i wzgó- 
rza, znajdujące się w Łagiew- 
nikach, a stanowiące własność 
miasta, do dyspozycji organrza 
cji i klubów sportowych, mfo- 
dzieży szkolnej, wojska, przy- 
sposobieniu wojskowemu oraz 
wszystkim chętnym  sportow- 
com. 

W lesie łagiewnickim są ki- 
lometrowe przesfirzenie wolne 


na 
których można uprawiać sport 
saneczkowy. Niezależnie od te- 
go wśród propagatorów spor- 
tów zimowych powstała rów. 
nież myśl wybudowania w Ła- 
giewnikach małej skoczni nar- 
ciarskiej, oraz długiego toru 
bobslejowego. Pierwsze wy- 
cieczki narciarskie do Łagiew 
nik spodziewane są już w cza- 
sie świąt Bożego Narodzenia. 
Inicjatywie miejskiego ko- 
mitetu W, F. należy tylko 
przyklasnąć, gdyż dzięki niej 
jeden z najpiękniejszych spor- 
tów zimowych rozwinie się 
wreszcie w naszem mieście, 


Zamiast Polonii Ognisko 


Wybitne wzmocnienie hokejowej drużyny ŁKS. 


Na pierwszy dzień Bożego -Naro 
dzenia hokeiści ŁKS-u zakontrak- 
lowali mecz z Polonią warszawską. 
Obecnie jednak zawody te zostały 
odwołane i dojdą do skutku dopie 
ro w stycznin. 

Wzamian za to ŁKS, wykorzysta 
jąc okazję, jaka nadarzyła się dzię 
ki przyjazdowi wileńskiego Ogni- 
ska przez Łódź, zakontraktował 
ten zespół na zawody w pierwszy 
dzień świąt, t. zn. w poniedziałek. 
Mecz odbęlzie się o godz. 12.30 na 
1odowisku przy Al. Unji. 


Ostatnio drużyna hokejowa ŁKS 


została znacznie zasilona, gdyż 
wstąpił do niej czołowy gracz 
Union - Touringu, środkowy na- 


udziela Polskie Biuro Podróży 


pastnik, Glicensztajn a także zna 
ny gracz Strzeleckiego K. S., Sza- 
niawski, Niezależnie od tego ŁKS 
sygnalizuje nam powrót obrońcy 
swego, Frencla. 


3.460 zawodników i 250 kortów 


ma do dyspozycji Polski związek iennisowy 
Jak należy klasyfikować graczy 


Ze sprawozdania złożonego 
przez ustępujący zarząd Pol- 
skiego związku tennisowego na 
walnem zgromadzeniu wynika 
iż ilość klubów  tennisowych 
wzrosła w roku sprawozdaw- 
czym o 12 i obecnie PZLT. li- 
czy 86 członków. W klubach 
tych zrzeszonych jest 3460 za- 
wodników, 450 sędziów, 380 
junjorów. Kluby posiadają do 
dyspozycji 250 kortów, a w 
średnio na jeden kort przypa- 
da 14 graczy. 

W przedłożonym prelimina- 
rzu budżetowym uchwaldno od 
powiednie sumy na obóz tre- 
ningowy przed rozgrywkami o 
puhar Davisa, oraz osobną po- 
zycję na trenera objazdowego 
Międzynarodowe mistrzostwa 


tennisowe Polski odbędą się w 
sierpniu, względnie, we wrześ- 
niu w Warszawie, zależnie od 
porozumienia z Czechosłowa- 
cją, Austrją i Węgrami. Na- 
stępnie bardzo ważną uchwałą, 
powziętą przez walne zgroma- 
dzenie, jest powołanie do ży- 
cia związków okręgowych, eze 
go w roku ubiegłym ze wzglę- 
du ną przeszkody natury orga- 
nizacyjnej wywołane nową u- 
stawą o stowarzyszeniach nie 
była. 

Pozatem uchwalono upoważ- 
nić zarząd PZLT. do udzieie- 
uia zezwoleń na organizowanie 
spotkań z udziałem graczy za- 
wodowych, lub niestowarzyszo 
nych. Uchwalono wreszcie dy- 
rektywy, jakiemi należy się 


kierować przy ustalaniu listy 
kwalifikacyjnej. Pierwszeń- 
stwo daje się zawodnikom 'za 
wyniki osiągnięte w narodo- 
wych i międzynarodowych mi- 
strzostwach Polski, oficjalnych 
spotkaniach międzynarodowych 
i w oficjalnych mistrzostwach 
międzynarodowych innych kra 
jów, przyczem spotkania roz- 
grywane w pięciu setach są 
wyżej cenione od trzysetowych 
ków. Wyżej będą cenione, 
wyniki uzyskane w pełni sezo- 
nu i pod koniec jego, niż na 
początku. Gracz sklasyfikowa- 
ny z braku dostatecznych wy- 
ników. 3 a 

Ustalenie kalendarzyka spot 
kań przyszłego sezonu pozosta 
wiono zarządowi. 


Obecnie skład ŁKS przedstawiać 
się będzie następująco: 

Jakubiec, Rusinkiewicz, Frencel, 
I-szy atak: Król, Załęski, Wisław- 
ski, TI atak: Szaniawski, Glicen- 
sztajn i Lutrosiński. 

W tym składzie ŁKS grać będzie 
z wileńskiem Ogniskiem. 


Kanada — Francja 5:1 


W Paryżu słynna drużyna hoke- 
jowa Shamrocks Ottawa rozegrała 
trzeci mecz. Tym razem były to 
międzypaństwowe zawody Francja 
— Kanada. Zwyciężyli kanadyj- 
czycy w stosunku 5:1. przyczem 


1 
] 


skich potrafiliśmy tak znacz- 
nie podnieść poziom sw 


Belgowie stwierdzają, iż 9- 
becnie gramy przynajmniej © 
klasę lepiej, niż przed dwoma 
laty, że jesteśmy przedstawi- 
cielami typowej szkoły wiedeń 
skiej, a przewydszamy, (nie- 
które zawodowe zespoły roz- 
machem przeprowadzanych ak 
cji. — 

Prasa belgijska stwierdza, 
że jesteśmy bardzo pojętnymi 
uczniami i po lekcji, jakiej 
nam -udzielono w Brukseli 
przed dwoma laty, staliśmy się 
dziś nauczycielami belgów.... Z 
poszczególnych graczy najwię- 
cej podobali się: Smoczek, Pa 
zurek, Kotlarczykowie i 
chowski. 


Świetnie zagrywał Smoczek 
na środku napadu i w ekspe- 
dycji krakowskiej panuje prze 
kónanie, że gdyby grał on na 
miejscu Nawrota w Berlinie, 
zwyciężylibyśmy niemców na- 
pewno, 


Bez Ghmielewskiego 
walczy IKP. ze Skodą 


Kierownictwo sekcji- pię- 
ściarskiej w IKP. ustaliło już 
skład drużyny na niedzielny 
mecz o drużynowe mistrzostwa - 
Polski z warszawską Skodą. 


Skład ten według kolejności 
wag przedstawia się następują- 
co: Pawlak,  Spodenkiewiez. 
Woźniakiewicz, Banasiak, Garn 
carek, Stahl II, Kempa i Krese. 


Chmielewski, ze względu na 
nieukończoną kurację rozbitej 
ręki, w zawodach tych starto- 
wać jeszcze nie będzie, ` Inni 
bokserzy, jak  Spodenkiewicz, 


Garncarek i Stahl II są już 
zdrowi i forma ich nie budzi 
wątpliwości. 


wszystkie sześć bramek padło w 
ostatniej terc) Na meczu tym 
obecnych było 25 tysięcy widzów. 


Obsada, jakiej nie miał żaden film 
Następny program kina „ROXY“ 


UIŻ 
bczrObOlNYCh 


MARIE DRESSLER 
JOHN BARRYMORE 


WALLACE ERY 
tow 

Lionel BARRYMORE 
> LEE TRACY 


MUND LOWE 


Łódź, 21 grudnia 1933 r. 


GŁOS HANDLOWY 


Łódź, 21 grudnia 1933 r. 


Paradoksy bawełniane 


Pomimo nadprodukcji kraje pozaamerykańskie 
forsuią uprawę tego surowca 


Według ostatecznych obliczeń 
produkcja światowa w zakresie 
surowej bawelny w sezonie roku 
1933-34 wyniesie około 26 milionów 
bel. Oznacza to wzrost zbiorów te- 
go surowca o 2 miliony bel w po- 
równaniu z r, ub. Jednocześnie 
spożycie wykazało analogiczny 
wzrost t. jj. w granicach około 2 
miljonów bel. W tych wartmkach 
nie można oczekiwać wydainiejsze 
go spadku zapesów Światowych su 
rowej bawełny i odciązenia rynku. 
Wskutek tego sezon bawełniany 
1933-1934 nie przyniósł decydują- 
tych zmian w zakresie odciążenia 
rynku światowego. 

Ten stan rzeczy pozostaje w 
związku w pierwszym rzędzie z wy 
datnym wzrostem uprawy na iers- 
nach pozaamerykańskich. Stany 
Zjednoczone, jak wiadottło. w wy- 
wku niezwykle mozomych poczy- 
m ú rząd“ Roosevelta p zeprowadzi 
jy redukcje terenów uprawnych. 
Doprowat.'ia to jedniy do utrzy- 
mania zbiorów na poziomie mnuici 
więcej zeszłorocznym, gdyż jak wia 
domo tegoroczna wydajność włók- 
na bawełnianego z jednego akra 
byla bardzo wysoka. Nadzieje łą- 
crone z programem redukcji prze- 
strzeni zasiewów w Ameryce wpły 
nęty dopingująco na ośrodki upra- 
wy bawełny poza Stanami Zjedno- 
czonemi, Producenci w Ameryce 
Południowej, Azji i Egipcie sądzili, 
że przez ograniczenie terenów u- 
prawnych w Stanach Złednoczo- 
nych nastąpi zwyżka cen, potegu- 
jąc rentowność w tej dziedzinie. 
Wskutek tego uprawa niektórych 
gatunków bawełny egipskiej wzro- 
sta o 60 proc. Również i w całym 
szeregu państw zwiększono rozmia 
ry uprawy, przyczem akcja ta ma 
być kontynuowana i w roku 1934. 
W ten sposób po okresie stosunko- 
wo wytężonej działalności nad re- 
dukcją zapasów światowych baweł 
ny wyłania się groźne  niebezpie- 
czeństwo ponownego bardzo wydat 
nego zwiększenia nadprodukcji te- 
go surowca, Groźba ta jest o tyle 
realna, że Stany Ziednoczone prze 
stały w okresie ostanich 2 lat od- 
grywać dominującą rolę na świato- 


wym rynku bawełny. Świadczą o 
tem cyfry udziału produkcji Sta- 
nów Zjednoczonych na tle Świato- 
lvych zbiorów bawełny. Tak więc 
jeszcze w roku 1931 udział Stanów 
Zjednoczonych w światowych zbio 
rach bawełny wynosił 62 proc, w 
1932 spadł do 54 proc, a w roku 
1933 uległ dalszej redukcji do 30 
proc. Udział Stanów Zjednoczo- 
nych w produkcji światowej surow 
ta bawełnianego w ub. sezonie 
kształtewał się na poziomie najniż 
szym ud przeszło 100 łat. 


W świetle tych cylr, zdają się 
być po części usprawiedliwione pe 


symistyczne  opinje wybitnych 
przedstawicieli amerykańskiegu 
świata bawełnianego, że Stany 


Zjednoczone tracą powoli dominu- 
jący wpływ na rynku światowym. 
Na tle tych pesymistycznych opinji 
wyłaniają się ostatnio koncepcje, 
zmierzające do opanowania tego 
niebezpieczeństwa. 


Niektóre z tych koncepcji idą na- 
wet tak daleko, że propagują gwał 
towne i znaczne wzmożenie produk 
cji bawełny w oparciu © kredyty 
rządowe. Miałby to być rodzaj dum 
pingu kredytowego. Koncepcje te 
natrafiają jednak na opór czynni- 
ków rządowych, które uważają je 
z punktu widzenia finansowego za 
nierealne. Z drugiej strony brane 


jrynek wewnętrzny i ograniczenia 


(Jednocześnie hodowcy bawełny w 


|zrezygnują dobrowolnie ze swej 


jnych producentów, jak Stany Zjed 


|by wszelką kalkulację 


są pod uwagę dwa projekty calko 
wiiego przestawienia tej gałęzi na 


eksportu bawełny amerykańskiej. 


cparciu o kredyty rządowe mieliby 
znaleźć zatrudnienie w innych za- jt 
wodach. Przy omawianiu tej kon- 
|cepcji wysuwane są opinje, że upra | 
wa bawełny jest dziedziną stwa- 
rzającą poważne trudności dla pań 
stwa wysoce uprzemysłowionego. 
Stanowisko to ma swe uzasadnie- 
nie w bezwzględnem dążeniu kra- 
jów pozaamerykańskich, które nie 


ekspansji w dziedzinie uprawy ba 
wełny. Dlatego też wszelkie próby | 
epanowania cldotycznej sytuacji 
na światowym rynku bawełny przez 
wspólne unormowanie tych zagad- 
nień mapotykają dotychczas na 
trudności. Nawet gdyby kilku głów 


noczone, Indje, Rosje, Egipt i Chi- 
ny podjęło wspó!ną akcję normowa 
nia rozmiar”w uprawy — pozosta- 
łyby jeszcze olbrzymie rezerwy te- 
1erowe Afryki i Ameryki Połud 
niowej, co oczywista przekreśliło- 


Z druriej strony nawet i intere- 
sy wielkich protlicentów kształtu- 
ią się rozbieżnie. Dla Egiptu za- 
gadnienie uprawy bawetny jest 


uprawę bawełny, aby uniezależnić 
się od impoztu. Trudności we- 
waiiętrzno polityczne Chin uniemo 
źliwiają realizację wszelkich projek 
tów restrykcyjnych, Wreszcie jeże- 
li chodzi o bawełnę indyjską, to 
tutaj rząd angielski dąży do mo- 
żliwie wydatnego ograniczenia im- 
portu tego surowca do Imperjum 
Brytyjskiego. Całokształt porusza- 
nych powyżej zagadnień musi jed- 
nak znaleźć wkońcu swe rozwiąza- 
nie na podstawie międzynarodowe 
go porozumienia, Możliwuści dla 
międzynarodowych planów ograni- 
czenia przestrzeni uprawnej są na 
razie niezbyt wielkie. Sądzić ra- 
czej należy, że poszczególne zainte 
resowane państwa narazie w grani 
cach swych własnych możliwości 
realizować będą walkę z kryzysem 
bawełnianym. Nie ulegą jednak żad 
zej watpliwości, że próby nedejmo 
wane przez poszczególne kraje są 
tylko półśrodkami, które nietylko 


(nie doprowadzą do pozytywnych 


wyników, ale zwiększą raczej 
chaos na światowym rynku baweł- 
nianym Jedynym bowiem radykal- 
nym środkiem uzdrowienia tych 
stosunków może być tylko między 
narodowe porozumienie w sprawia 


| ograniczenia terenów zajętych pod 


uprawę bawełny. 
M. K. 


kwestją egzystencji. Rosja torsuje 


Cziery 


W  zrzeszeniu producentów 
przędzy bawełnianej 
się nadzwyczajne walne zebra- 


nie człorków, ną którem oma-| każdy członek zrzeszenia opła- 
wiano uchwalony przez zarząd |tułby dobrowolnie każdy spro 
zrzeszenia projekt stworzenia | wadzony przez siebie do kraju 
specjalnego funduszu na wzmo kg. bawełny surowej w wyso- 


żenie eksportu. 

Jak wiadomo stosownie do 
projektu zarządu, fundusz. słu 
żący do popierania wysiłków 


przemysłu w kicrunku zdoby 


Upadłości, nadzory, układy 


W r. 1931 odbyło się 
nierzycieli masy upadłości 
„Ciechanowski i  Szur”, 
wyrobami włókienniczemi 
kowska 22) 

Upadla firma  zobowłązała się 

spłacić wierzytelności w wysokości 
15 proc. bez kosztów i odsetek w 
2 lata w 3 ratach po 5 proc 
a zebraniu za układem wypo- 
wiedzieli się wierzycieles na sumę 
ri. 262.702.17 zł. wobec czego sę- 
dzia komisarz uznał uklad za 
prawnie zawarty. 
Sąd handlowy odmćwił zatwier 
układu i zgodził się na prze 
lie akt prokuratorowi, 
pociągniecia upadłyćh do odpowie- 
dzialności karnej. 

Adwokat Oymerman, rzecznik 
upadłych złożył skargę do sądu 
apslacyjnego w Warszawie, który 
ok sądu okręgowego zatwier- 


firmy 
handel 
(Piotr- 


W motywach drugioj instancji 
nadmienił, iż przewód upadłościo- 
wy wykazał umyślne rrzechowywa | 
tie towarów przez upadłych nie w 
swoim składzie, Fakt ten stanowi 
„złe prowadzanie* upadłych, dla 
ktorych sad okręgowy słusznie nie 
zatwierdził ukłsdn. Prócz tego 
upadli nie udzielili zarządowi masy 
prawdziwych wiadomości o stanie 
«wych pasywów, a przewyższają- 
cych o blisko 200,000 zł ujawnic- 


celem; 


le 


zebranie ne pasywa oraz nie pepee 


jużyciz sumy około 300.099 zł., 


które zadłużyli się. 
. 


s s 


W 1932 r. sad okręgowy ogłosił 
upadłość farbiarni W. K. Gaede 
Sukc. (Ruda Pabjanicka). 

W lipcu wpłynęła opozycja adw. 
Kossakowskieg», pełn. firmy „Sil- 
berstcia” (Kilińskiego 61), wierzy- | 
cielki upadłej firmy „Gaede*. Z opa | 
zycji tej wynikało, iż firma zaprze- 
stała działalności już w 1926 r. 
Petent prosił sąd o oznaczenie da- 
ty otwarcia upadłości na 27 grud- 
nia 1924 r. 

Sąd opozycję oddalił, gdyż żąda 
nie wierzyciela jest bezpodstawne, 
a weksle, na które się powołał są 
przedawnione. 

Niezadowolony z decyzji sądu 

wierzyciel skierował do sądu ape- 
lacyjnego skargą apelacyjią a u- 
chylenie zaskarżonego wyroku oraz 
ustalenie daty upadłości na sty- 
czeń 1924 r. 
Sąd apelacyjny zaskarżony wy- 
rok uchylił i datę otwarcia upadło 
léci firmy „Gaede“, ustaloną przez { 
sąd okr: gowy na 8 kwietnia 1932 
r. przeniósł na. z swinia 1924 r. 


W sprawie upalłości Zakładu 
ogrodniczego i kwiaciarni B-ci Bren 
rer (AL Kościuszki 79), sąd wy- 
znaczył nowy jednomiesięczny ter 
min sprawdzenia wierzytelności. 


odbyło dla 


i dwa śrosze 


Pomoc kartelu dia cksporiu włókienmnicześo 


wania nowych rynków zbytu 
towarów włókienniczych, 
powstać miał w ten sposób, że 


kości 4 gr. od kg. W ten spo 
sób przemysł bawełniany miał 
b; możność pokrycia pierw- 
szych kosztów, związanych ze 
ETEESI PEERED 


Zuzełny zastój 


na rynku dolara 

W dniu wczorajszym na ryn 
ku łódzkim panował konplet 
ny zastój. Zarówno podaż, jak 
i zapotrzebowanie były do te- 
go stopnia nikłe, iż tranzak- 
sje wogóle nie dochodziły do 
skutku. Kurs prjentacyjny da 
arów, pray braku materjału 
|kszłałtował się w granicach 
od zł, 5.63 do zł. 5.60, kurs fun 
ta angielskicgo przy zupełnym 
braku tranzakcji, notowano w 


zdobywaniem nowych rynków 
zbytu dla towarów włókienni- 
czych. 

W wyniku ożywionej dysku- 
sji na zebraniu tem przyjęto 
jednomyślnie uchwałe, na pod 
sławie której każdy przemy- 
słowiec należący do  zrzesze- 
nia, będzie opłacać dobrowal- 
rie każdy kg, sprowadzonej 
pwez siebie dy kraju hawełny 
surowej w wysokości 4 gr. ad 
kg., każdy natomiast kp. od 
padków hawełnianych w wyst- 
kości 2 gr. od kg. 


Szczegóły oraz zasady zre9li 
zawaria powyższezo projektu 
omówione zostaną na następ- 
nem walnem zebraniu człon: 
ków zrzeszenia producentów 
przędzy bawełnianej w Łodzi. 
które odbędzie sią w styczniu. 
+20440044090000000900000 


| 24 10 groszy 


można otrzymać 


granicach od zł. 29.10 do zł. 
29. Inne waluty zagraniczne 
były zupełnie bez popytu. 

Rank Polski wczaraj płacił 
za dolary od zł. 555 do zł 
5-58, za funty zł. 28,86. 

I tutaj podaż  materjalv 
zmniejszyła się w bardzo. macz 
nym stopniu, tak że obroty = 


porównaniu z dniem przed. 
wczorajszym były znacznie 
mniejsze. 


POŻYTECZRĄ KSIĄŻKĘ 
w księgami Łódzkiej „Czytaj” 


(właśc. Karimierz Pawlak) 


ul. Prez. Narutowicza 2, 


RUNER PEMEAN 


Ceduła giełdy łódzkiej. 


Na wczorajszem zebraniu giełdo 
wem w Łodzi notowano: 


sprzedaż kupno 
Dolary 5.52 5.60 
Stabilisac. 54,75 54,50 
Budowiana 38,50 38,25 
Dolarówka 49,75 49,50 
Inwestycyjna 104.50 104— 
8 proc. Łodzi 45,50 50.25 
Bank Polski 82,50 62>— 
Sytuacja 

ep 
Warszawska giełda 
pieniężna 


Dewizy: Belgja 123.75, Gdańsk 
173,18, Holandja 857.60, Londyn 
29.10, Nowy Jork 5.68, Nowy Jork 
— kabel 5.69, Paryż 49.88, Szwaj- 
carja 17210, Sztokholm 19,85 — 
150.10, Włochy 46.78. 


PAPIERY PROCENTOWE. 

7 proc. poż. stabilizacyjna 54.78 
— 55.00 — 54.88 (w proo.); 4 proo. 
poż. inwestycyjna serjowa 107,75; 
4 proc, państw. poż, premjowa do- 
larowa 49,50; 8 proc. L, Z. Banku 
G. K. 94.00 (w proc.); 8 proc. oblig. 
Banku G K. 94.00 (w proc); 7 
proc. L. Z. Banku G. K. 83.25; 7 
proc. oblig. Banku G. K. 83.25; 8 
proc L. Z. Banku Roln 94.00; 7 
jproc, L. Z. Banku Rolnego 83.25; 
7 proc. L. Z. ziemskie dol. 37.75 
— 37.50 — 87.88 (w proc.); 4 i pół 
proc. L. Z. ziemskie 46.25; 5 proc. 
L. Z, Warszawy 6000; 8 proc. Le 
Z. Warszawy 350.00 — 50.50 — 
50.00; 10 proc. m. Radomia. 39.50; 
6 proc. oblig, m. Warszawy 6 em 
11.25. 


AKCJE 
Bank Polski 82.50; Kijewski 
10.00; Drogi żelazne dojazdowe 
10.00: Lilpop 10.35; Haberbusch 
39.00. 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
NOWY JORK K 
looo 10.15 grudzień 9.91 styczeń 
9.95 luty 1003 marzec 10.12 kwie- 
cień 10.19 maj 10.268 — 1027 czer 
wiec 10,34 lipiec 10.42 październik 
10.61. 
NOWY ORLEAN 
loco 9.98 grudzień 9,92 styczeń 
0.90 marzec 10.08 maj 10.2 Hpiec 
10.26 październik 10,55, 
LIVERPOOL 
lcco 5,22 grudzień 5,02 styczeń 


~ |5.02 luty 5.03 marzec 5.04 kwie- 


cień 5.05 maj 5.07 czerwiec 5.08 li 
piec 5.09 sierpień 5.10 wrzesien 
541 październik b.i2 listonad 543 
grudzień 515 styczeń 5.16 luty — 
520. 

Egipska: loco 7,22 grudzień 6,95 
styczeń 6.09 marzoc 7,02 maj 7.05 
lipieo 7.07 październik 7,15 listo- 
pad 7.15. 

Vprer: loco 595 grudzień 5,78 
styczeń 5.78 marzec 5,76 maj 5/79 
lipice 5.52 październik 5.85 listo- 
pad 5%0. 

BREMA. 

loce 1141 styczeń 10,7 marzen 
10.80 marzec 11,04 maj 11.24 lipiec 
11.59 październik 11.56. 

ALEKSANDRIA 

styczeń 12.85 marze: 12,96 mał 
13.12 tipice 13.29. 

Asimouri* graczicń 10,05 luty 
1005 Kwiecień 10.11 czerwiec 
10.22 październik 10.34. 


Kino- 
teatr 


ROXY 


Narutowicza 70. 


Ostatnie 2 dni! 


Pierwszy Polski 


film egzotyczny w językach pol- 
skim, hebrajskim i arabskim p.t. 


Ceny miejsc od 54 gr. 


H «6 
W kinie „Palace 


Dziś śbiewa 


Jan KIEP! 


SABRA 


Początek o godz. 4 po poł 


z) A 
SR 


Nr. 359 


Do akt. Nr. Km. 3414 | 1933 


Obwieszczenie. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
ża, rewiru 5, zamieszkały w Łodzi 

Al. Kościuszki 57 

na zasadzie art, 604 K. P. ©. 
ogłasza, śe w dniu 29 grudnia 
1955 roku od gods. 11 rano w Łodzi 

przy ul. Narutowicza 5 
odbędzie s ę sprzedaż z przetargu pu- 
blicznego ruchomości a mianowicle: 
urządzenia sklepowego, maszyny do 
pisania I 10 clu sztuk materjału na 
koszule 
oszacowanych na sumę zł. 555— 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódś, 11.12-58 r. 

Komornik (-JEdmund Koroczycki 
Sprawa firmy „The British and Po- 
lish Trade Bank A, G.“ p-ko Jaku- 
howi Blausztajnowi 


Do akt. Nr. Km. 3234/38 
Obwieszczenie 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
rewiru 13-go, zam. w Łodzi prsy ul. 
Gdańskiej 31 
na sasadzie art. 602 K, P. O. ogła- 
sza, de w d, 28-go grudnia 1983 r. 
o godz. 12 w Ło! przy ul. 
Zawadzkiej 46 
odbędwie się publiczna Meytacja ru- 

chomości a mianowicie: 
szafa o 5-ch drzwiach, toaleta o jed- 
m lustrze, 2-ch nocnych stolików, 
afp o 2-ch drzwiach i lustra trema 
oszacowanych na łączną sumę zł. 559 
które można oglądać w dniu licyta- 
cjiw miejscu sprzedaży, w czasie 
oznaczonym 
wa Łódź, dn. 4.12, 1935 
Komornik (-) Leonard Naborowski 
——— — —— 
Do akt. Nr. Km. 615 | 53 
Obwieszczenie. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dsi rewiru 4 zam. w Łodsi przy ul. 
Wólczańskiej 93 
na zasadzie art. 602 K. P. C. 
obwieszcza, że w dniu 28 grudnia 
1933 roku o godz. 11-ej w Łodzi przy 
Piotrkowskiej 130 1 Rokicińskiej 7 
odbędzie się licytacja publiosna ru- 
«homości a mianowicie: 
3 stoły, 5 krzeseł, 
200 mtr., szafa do 
kredens kuchenny, motor elektryczny 


gis konia 
sumę zł. 1265 
aj 


oszacowanych na lączmi 
które można ogłądać w dnin lie, 
w mielagu sprzedaży, w 


OzNacEonym. 
Łódź, dn. 1812. 83 
Komornik (—) Koszelik 

Do akt. Nr. Km, 18054 1935 
OBWIESZCZENIE, 


Komornik Sadu Grodskiego w Łodzi 
rewiru 5 amm. w Łodaj, przy ul. 
Kościusski 57 
na sagadsie art. 602. K.P. O. 


ogłasza, że w dn. 29 = 1083 r. , 
isi, 


11 w Łodi pr ul. 
Narutowicza 
odbędzie się sprzedaż x przetargu 
publiaznego ruchomości, a mianowicie 
mebli i innych rzeczy 
ogmacowanych na lączną sumę 
sl. 870. 


0 gods. 


klóra można oglądać w dniu lieytacji 
w miejscu sprzedaży w czasie wyżej 


omaczonym. 
dn. 14.12.85 
Komornik (-) Edmund Korocaycki 
Do skt, Nr. Km. 1190/33 r 
OBWIESZCZENIE. 
Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
18 rewiru uamiosskały w przy 
ul. Gdańskiej 31 
na zasadsie art. 602 K, P. C. obwie- 
taca, że w dn, 28 grudnia 1033 
r ogodsinie 11-ej w Łodzi 
przy ul. Zo kiej 20 
odbędałe się publiczna licytacja 
ehomości, a mianowicie: 
2 stołu s nakryciem gobelino wym, 10 
krseseł, 2-ch foteli w oprawach dę- 
bowych krytych porine szafy o 
Sch drzwiach z lustrem, toslety o 1 
lustrze, 2-ch nocnych stolików, stoli- 
ka okrągłego, 2-ch krzeseł, gondolki, 
dywanu, żyrandolu i obrazu ręczn'e 
malowanego 
ossacowanych na łączną sumę sè 
910 które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży, w csa- 
sie wyżej oznaczonym. 
é, 5.12.1983 r. 
Komornik (*) Leonard Naborowski 


na 
Wiśniowa Góra — Telefon 10 


Pensjonai „Ganato” 


p. FAJLOWEJ 
przeniesiony został do poprzednio 
zajmowanego, gruntownie odrestauro- 
wanego lokalu na posesji p. Jakubo 
wilcza. Słoneczne, komfortowo urzą- 
dzone pokoje, bieżąca woda w katdym 
pokoju, łazienki i shikacja w gmachu. 
Salony, e 1 ubikacje dobrse 
ogrzane. Cały gmach i droga do lasu 
oświetlone elektrycznie, — Kuchnia 

wykwintna, na żądanie djetetyczna. 
Lekar na miejscu. 
Wiśniowa Góra, tel. 10. 


7 


PACZKI do Z.S. R. 


£1XU. — „GŁOS PORANNY” — 1933. 


żywnościowe, 
lm odzieżowe i inne 


wysyłajcie me TOMGSEN Moskwa, Kazmietkij Most 14. 


ZAMÓWIENIA przyjmują również firmy, ogłaszane przez Torgsin w prasie. 
INFORMACYJ udztela Przedstawicielstwo Handlowe ZSRR w Polsce, Warszawa, 
ul. Koszykowa 4, tel. 9-30 58, 


Leczenie krŚtkiemi falami 
radjowemi 


Dr. med. d. BARCINSHI 


Gabinet rentgenowski leczniczy 
1 rozpoznawczy 
Żdjęcia | prześwietlania rentgenow- 
skie również w mieszkaniu pacjentów 
Ul. 11-go Listopada 20, 
Telj 214-50 
Gods, przyjęć 8—9 | 4—7. 


Dr. med. 


S. Warszawski 


Choroby wewnętrzne 
przeprowadzi? się na ul. 


Bisk. Bandurskiego (Św. Anny) 4 


Tel. 109-23, 


Dr. mad. 


$. K ńsk 


Chor. skórne i weneryczne 
(koblety 1 dsieci) 
godz. przyj. od 9—11 i 5—4 po poł. 


Sienkiewicza 54 telef. 146-10. 


Dr. Neuman 


chirurg i ginekolog 
przyjmuje od 12—1 i od 7—8.30 


Zachodnia 57, 


tel. 128-95. 


Gabinet chirurgiczny 
Dr. med. 


JM. Kantora 


zootał przeniesiony na 
ul. Zieloną 5 
Tel. 112-22 
Przyjm. od 1—3 i 6—8 w 
Ceny l.cznicowe. 


Dr. med. 
Wołkowyski 
Cegielniana 4 tel. 216-90 


Choroby weneryczne, moczo- 
płelow ski 
przyjmuje od 9. i od 5—9 wiecz 
w nieds. i święta od 9 do 1 po poł 


Dr. med. 


Niewiažski 


i moczopłclowe 


Andrzeja 5, tolet. 159-40 


prayjmuje od 8—11 rano i od 5—0w 
w niedziele i święta od 9—1 


E. NITECKI 


Spec. ohorób ekórnych, wane- 
rycznych i moczopłelowych 
Nawrot 32 tel. 3218-18 


przyjmuje od 6—10 r. i od 5 — 9 w 
w niedziele i Święta ad 9—12 w poł 


GABINET 


przy Tow. „LINAS HAGEDEK" 
w Łodzi, Cegielniana 17 

Tel. 115-11. 

Naświetlania po cena :h przystępnych. 

Djatermja sł. 2,—, Kwarcowe lampa 

sł. 0.75, Kąpiele elektryczne sł. 1.50, 
Sollux zł. 1.50. 

Gabinet czynny od 11—1 i od 4—6 

i jest pod nadzorem stale ordynują- 
cego lekarza. 


Sąd Okręgowy w Łodzi wyrokiem z dn. 19 
grudnia 1933 r. zaocznie postanowił: 1) ogłosić 
upadłość firmie „K. E. Filipp“ i jej właścicie- 
lowi Karolowi-Edwardowi Filippowi, 2) chwilę 
otwarcia upadłości oznaczyć na dzień 13 lipca 
1932 r. tymczasowo, 3) zamianować Sędzią 
Komisarzem Sędziego Handlowego Jana Ringa, 
4) zamianować kuratorem upadłości adwokata 
Michała Lewitę, 5) oddać upadłego pod dozór 
policji z obowiązkiem meldowania się 1 raz w 
tygodniu, 6) nakazać opieczętowanie rucho- 
mości i rzeczy upadłego, gdziekolwiek się one 
znajdują. 

Za zgodność Kurator masy upadłości 
adwokat Michał Lewita 
Łódź, ul. Andrzeja 42. 


Na mocy art. 476 i 478 K.H, wzywam wierzy 
cieli powyższej upadłości, aby w dniu 3 stycznia 
1984 r. o godz. 11 stawili się w Sądzie Okrę- 
gowym w Łodzi, w Wydziale Handlowym, przy 
Placu Dąbrowskiego Nr. 5, osobiście lub przez 
pełnomocnika z dowodami usprawiedliwiają- 
cemi ich wierzytelności, w celu wysłuchania 
sprawozdania kuratora masy i wyboru kandyda- 
tów na syndyków tymczasowych. 

Sędzia Komisarz 
Jan Ring 


Na gwiazdkę 
6 poczt. cz. z dużym 
portretem tylko zł. 5 


Portrety od 3 zł. 
Zakł. fotograficzny „ SFINKS” 


n 


Do akt. Nr. 873/33, 


Obwieszczenie. 

Komornik Sądu Grodakiego w Łodti, 22-go rewl- 
ru, urzędujący w m. Łodzi, przy ul. Sienkiewicza 61 
na zasadzie art. 679 K. P.C. obwieszcna, że w dniu 26 
stycznia 1934 roku, od godz. 11 ej rano, w sali Nr. 9 
posiedzeń Sądu Grodzkiego w Łodzi, przy ul. Cegiel- 
nianej 71 odbędzie się sprzedaż z publicznej licytacji nie- 
ruchomości miejskiej składającej się » placu oras domu 
miesakalnego szczegółowo wymienionych w opisie z dnia 
22 Hstopada 1933 r. położonej w m. Łodzi, przy ul. 
Juljanowskicj Nr. 26 oznacz. polic. Nr. 26 obejmującej 
powierzchni 703 mtr, kwadratowych i zapisanej do wy- 
kazu hipotecznego Nieruchomości w Juljanowie Nr. 126, 
powiatu łódzkiego, rep. hip. Nr. 140%, która stanowi 
własność Stanisława Koziorowskiego. 

Nieruchomość ta ma urządzoną księgę hipoteczną w 
Wydziale Hipotecznym w Łodzi, sostanie sprzedana 
w całości. Powytsza nieruchomość została oszacowana 
na sumę zł. 38.286 gr. 51. Sprzodaż zaś rozpocznie się 
od ceny wywołania t. j od kwoty zł. 28.714 gr. 15. 
Licytant przystępujący do przetargu powinien złożyć 
rękojmię w gotowiżnie w kwocie sł. 3328,64 albo w 
takich papierach wartościowych, bądź  książeczkach 
wkładkowych instytncyj, w których wolno umieszczać 
fundusze małoletnich i że papiery wartościowe przyjęte 
będą w wartości 3/4 części cony giełdowej, Pray licytacji 
będą zachowane ustawowe warunki licytacyjne, o ile 
dodatkowem publicznem obwieszczoniem nie bądą po- 
dane do wiadomości warunki odmienne. Prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą do licytacji i przysądze- 
nin własności na rzecz nabywcy, bez zastrzeżeń, jeżol 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie złotą dor 
wodu, że wniosły powództwo o zwolnienie nieruchomo: 
lub jej części od egzekueji i że uzyskały postanowienie 
właściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji; że w 
ciągu ostatnich 2-ch tygodni przed licytacją wolno oglą- 
dać nieruchomość w dni powszednie od godziny 8 do 
18-ej, zaś akta postępowania egzekucyjnego można prse- 
glądać w Sądzie 

Łódź, dnia 15 grudnia 1933 r. 
Komornik T. Chorzelski. 


Sniadania 
i Kolacie 
po 90 groszy 
poleta Cukiernia „ŹRÓDŁO* 


Przejazd 1, tel. 209-87 
Sklep: Kilińskiego 97, tel. 133-72. 


6 Sierpnia 9, róg Wólczańskiej. 


LECZNICA 
ZGIERSKA 17 


przyjmuje chorych we wszystkich 
specjalnościach 
od ©-ej rano do 7-0) wieczór 


Wyborwe PĄCZKI w cenie 45 qr. 


T Ogłoszenia drobne | 


PODHURTOWNIŁ  tytoniowa 
Kurt Wytrzyc, Łódź, Piotrkow 


CERA OIN W" DR 
gaei zmian Ig 
ZŁOTO, SREBRO, 
biżuterją i kwity lombardowe 
Magniym Toblierski tz Fialka, 

Piotrkowska 7. 
H 


eene a 
I! BRYLANTY 
ZŁOTO, SREBRO, BIŻUTERIĘ, 
sowania, cyklinowania i dzutowania | kwity lombardowe kupuję ! płacę 
posadzek, Sprzątanie biur i miesskań | najwyżase ceny. Magazyn jubilerski 
oraz pakowanie okien | drzwi ne |M, Mixes, Piotrkowska 30. 
O WS RATLERKI francuskie czystej ra- 
Tel. 105-47 pryw. firmy RESTEL |sy 2-miesięczne. tanio do sprzeda- 
Czynny do godz. 7-0). pia. Ul 6-go Sierpnia 26, m. p. Flor 


WĘGIELw PLOMBOWANYCH | ooo 
WORKACH 


Porada 3 złote. 


„HYGIENA” 


Łódź, Andrzeja 1. 


Przyfmuje wszelkie roboty, wchodsą 
oe w zakras osyszosonia seyb, frote- 


PENSJONAT Różana we Włodzi- 
mierzowie, poszta Przygłów otwar- 
ty w sezonie zimowym. Ślizgawka. 
Saneczki. Narty. Informacje pocztą 
lub ,w Łodzi tel. 191-16 lub Piotr- 
kowska 132, Tochterman. 


—— a: 
Z OKAZJI świąt 25 proc. rabatu n- 
dziela P. T. Klijentom na kołdry 
watowe i puchowe Pracownia Koł 


s dostawą do mieszkań na telefoniesne 
zamówienia 
DZWONIĆ TELEFON 105-33. 
Punktualna dostawa. Gatunek pierw- 
szorsędny, waga ze 


Uwaga: Za samówienia przez telefon 
185-51 nie odpowiadi 


„PALMA" 


mieni wątrobowych, : 


der Watowych, Piotrkowska 20. 


leczy choroby żołądka, kinek, watro- 6224—5 
y, kai 
cukrzycę, przemianę materji, bóle PROSZEK 


głowy, hemoroidy. 
nabyeja w aptekach i składach 


butik Fl 


Nawrot 7, tel. 128-07. 
przyjmuje 10—13 i od 5 — 7 


D Z„KOGUTKIEM * 
JM GRENO-NERVOSINJ 
"USUWA NAJUPORCZYWSZY 


BÓL GŁOWY. 


© 


MIGRENĘ NEWRALGJĘ. 


BÓLE ZĘBÓW. 


GRYPĘ, PRZEZIĘBIENIA 
BÓLE: ARTRETYCZNE; 
STAWOWE; KOSTNE -i T.P) 


PROSZKI TE WYRABIAMY1'W POSTACI 
TABLETEK. 
ŻĄDAJCIE ORYGINALNYCH: PROSZKÓW 


* Ł„KOGUTKIEM 


J. Dobrowolski 


ahoroby skórne | weneryczne 
Nawrot 2. tel. 118-04. 


ską 141, telef, 163-49, „poleca 
wszelkie wyzoby tytoniowe. 
POSZUKUJĘ WSPÓLNIKA p 
siadającego koncesję na restau 
rację, celem wspólnego rzęwa« 
dzenia interesu. Oferty do ad: 
ministracji sub „M. W.“ 


ADAMCZYK WŁADYSŁAW, 
Mikołajewska 8, zgubił książkę 
Kasy Chorych m. Łodzi Nr. 611-26 


LALA Jakubowiczówna mez Kl 
VI gimn. J. Prysewicz, zgubiłą ma» 
trykułę. 


H toksie ""g 


POSZUKUJE się 3-ch lokałi 
handlowych (sklepów), położo* 
nych w okolicach Placu Rey- 
monta, śródmieściu i rynku Ba- 
łuckiego. Oferty składać na 
pocztę dla abonenta skrzynki 
267. Pośredniey wykluczeni. 
6263—2 


SALE fabryczne tanio do wy* 
najęcia, rozmiar 23x10 m. kw. 
po 900.— zł. rocznie. Drewnow- 
ska 77. H. Kaszub. 264—4 


DO WYNAJĘCIA 2 i 3 pokoje z 
kuchnią, wszelkiemi  wygodami. 
Anstadta 5, oraz 2 i 3 pokoje z 
kuchnią i łazienką. Lipowa. 78. 


DUŻY pojedyńczy, słoneczny 


pokój do oddania bez odstęp- 
nego. Dowiedzieć się: 


Składo- 
350-3 


przy inteligentnej rodzinie 
śródmieściu do wynajęcia, — 


w 


Dzwonić 109.86. 345-5 
DWA pokoje z kuchnią, pokój 
oraz cztepy pokoje z kuchnią i 
wygodami do wynajęcia. 11-ga 


Listopada 76. 


t 31.XU. — GLOS FORA : Nr. 332 


© rw tym wh E C CC ) u Przejaza z. 


Specjalność: Wytworne rękawiczki balowe i wizytowe dla Pań. 


Artystyczne wykonanie! RA . Duży wybór! 


Przyjmuje się zamówienia wg. modeli.  :—: Pranie i reperacja rękawiczek. 
Pracownia pod kierownictwem znanego fachowca warszawskiego p. B. Kowalewskiego, 


Dziś premiera 


CASINO 


Wspaniały świąteczny program 


4 Dziś premiera! > 
| Wielki świąteczny program! | 


| Największy film wszystkich czasów 
wg. powieści Richarda Connella ` 
p. t „Niebezpieczna gra“ 


Urocza, obdarzona żywiołowym tempera- 
mentem 


LILJANA HARVEY 


poraz pierwszy w amerykańskiej komedji 


AAEE nar 


WO ds, E SE S 


W rol. gł: 
Motel A imon 


w pozostałych rolach: 


Jonh Boles 
El Brendel! 


Nadprogr.: Dodatek rysunk. Fleischera 
i aktualności Foxa 


Nadprogram: 1) Tygodnik dźwiękowy FOXA 
2) Groteska rysunkowa w kolorach. 


Początek o godz. 4 po poł, w soboty, niedziele i święta 
o godz. 12-ej. 


Na pierwsze seanse bilety w cenie 1 zł. i 80 gr. 


| 
| _ Passe-partouts, bilety bezpłatne i ulgowe bezwzględnie 
A nieważne. 


Ceny na Ii II seans zniżone. 
Bilety ulgowe i bezpłatne nieważne, 


VARIETE-DANCING Codziennie godz. WE A Dziś i eodriennie o godz. 9 wiecz. PROCE że TAE 

« ons, gr. Ostatnie dni! Wszystkie walki decydują: 
TABARIN" | zee. ix a Kya Taniy Ga aain 8.02, PTA BARINIE” 
Paratowiem 20, tl 15460 15086 A KABARET- DANCING = eka = Ee ear TRZE 


[i] l eni isa wierss milimetrowy 1-szpaltowy (strona 5 szpait): l-sza strona 2 zl; Reklamy tekstem 
[it 052 a aa aena sl. 1,50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr., bez zastrzeżenia miejsca 
50. gr., nekrologi 40 Ldmicsajne (ste. 10 szpalt) 12gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogłoszenie zł. 1 50. 
Poszukiwanie pracy 1 r. sa wyraz, najmniejsze zł. 1.20. posia soręczynowe i zaślubinowe 12 sł O, SĘ 


kopisów redakcj. i szenia ta tte oblieżane są o 500 drożej, firm zagr. 100%0 Za ogłoszenia tabelaryczne lub fantar. do 
ze: E i EA PRE EEA TAE drożj. _ Roklegiw doliatka E E 4 Gu bwndtatowći Ala. 


Badaktor: Eugeniusz Kronman, Za Wydawnictwo odo. Buceniusz Kronman., Prasa*, wydawnicza sp. z ogr. odp. W drukarni własnej Piotrkowska 101 


Prenumerata zez, Otos! Porannego ze wszystkiemi do- 
datkami wynosi w Łodzi zł. 4.60, za odnoszenie — 
40 groszy, z przesyłką pocztową w kraju — zł. 6.—, zagranicą — sl S— 


